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POLACY „ WYSIEDLENI Z FRAllCJI 

Plan roczny wykonany! 
• ./ „ ·~ „ ... „. 

PZPlł/ Nr 2 
Dnia 29 listopada 49 r. o godz. 12.55 Pań

stwowe Zakłady Przemyłu Wełnianego Nr. 2 
im. N. Barlickiego wykonały na dzień prz~d 
terminem plan rocznv. 

*** 
Thalnia PZPB Nr 2 

Dnia ~8 .bm. o godz. 21-ej tkalnia „Baweł
nianej Dwójki'.' wykonała plan roczny na 5 dni 
przed ustalonym terminem. •••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• „ ................... . 
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Przveotowania do : obchodu 70 rocznicy 
urodzin Generalissimusa Stalina 

· W Polsce 
w r a ca i ą. _a_.o o i czy~ tego kr aj-u pr:C~!~~;~~ysi:~~).ch~~~o~~;~r~ 

budowę nowego nadl>neża, skrara„ 
jąc czas jego budowy o 2.000 robo
czo-dniówek, oraz przeprowadzić 
«ir!!zczędności na. sumę 1 miliona zł. 

W · k 1 M h ·; ty i młodzież prześcigają sic; wza-

a rszaw a· wita . uroczyście ofiary faszystows iej po icji oc a ~~~n~;e 7;'r;~~~c~a1.~~0d0zi;0~~:11.~~;~ 
WARŚ'ZAWA (PAP). W godzinach sianiem .do Hiszpanii I wydaniem w szedł się z ludźmi, którzy wiele lat widnieje na oryginałach nakazów Wodza międzynarodowego proleta

irannych dnia 29 bm. przybyło do ręce policji generała Franco. Jeszcze w kopalniach i na roli pracawalj dla wysiedlcńczyoh, które posiada wielu riatu i przyjaciela narodu polskie-
Warszawy 27 obywateli polskich, wy itmy groził mj zatrzyma.niem żony dobra Francji". z wysiecllonych Polaków. Jules Moch go - Józefa Stalina. · 
siedlonych :z Francji. i dziecka, którym nigdy nie pozwo- Wszyscy przybyli do Warszawy zjawił się osobiście o 5-cj rano w Załoga Państvioi..vego Przcdsiębior 

Na Dworcu Głównym z ramienia lą na odjazd do Polski. W celi spot- Polacy stwierdzają kategorycznie, prefekturze, skąd kierował całą ak- stwa Robót Inż::tnieryjno-Morsk'.ch 
Ministerstwa Spraw Zagranicznych kałem się z zupełnie zamroczouym że całą akcją wysiedlań kierował bez cją, udzielając instrukcji podwład- na · naradzie .wytwórczej powzic;ła 
powitał przybyłych dyrektor depar-· 1 znialtretowanym wicekonsulem pośrednio minister spraw wewnętrz ncj osobie policji odnośnie traktowa jednomyślną uchwałę, w której zobo 
tarnentu ob. Gajewski, zaś z ramie- S.zczerbińskim, który zdążył mi po- nych - Jules Moch. Jcgq podpis nia. obywateli polskich. I wiązała się do 21 grudnia ultonc1.yć 
n.ia KC PZPR - tow. Feder. wiedziel), że był nieludzko bity przez 000000000000000~000X><X>000000000<xxxxxx:1G00000000<xxx>0000ooooc~~ 

.Na dworzec przybyły liczne dcle- policję. . 
gacje partii politycznycn, organiza- I Od . d . 
cji społecznych, związków zawodo- erwan1 o rodzin ... 
wych, które zgotowały wysiedlonym 
Polakom gorące przyjęcie. Nie pozwolono mi na pożegnariie 

się z rodviną, ale autobusem odwie
ziono do gra1iicznego miasta Kehl. 
Kiedy mieliśmy już wkroczyć na te- I 
ren Niemiec - policjantów franc.u
!jikich, którzy nas eskortowali ogar- i 
niala wyraźna dezorientacja: oto Po 
Jacy ,których w tak brutalny sposób 
wypędzono z Francji, powstali ze 
swych miejsc i poczęli śpiewać „Mar 
syliankę". Po chwili wahania wstali 
również i policjanci, a kiedy my po
częliśmy wołać „Niech żyje F'ran
cja", to jeden z policjantów pod.i:ię
kował nam z wyraźnym zażenowa
niem. Odpowiedzieliśmy mu: „Nigdy 
nie utożsamialiśmy narodu francu
skiego z tymi, którzy zadecydowali o 
naszym wydaleniu". 

Kongres Zjednoczeniowy . chłopów polskich 
' J I l • • Wyraźn:e wzruszęni, Polacy wy

siedleni z Francji odśpiewali na pe
ronie dworcowym Hymn Narodowy 
i „Międzyńarodówkę". 

Ci, którzy walczyli 
o wolność Francji 

Wszyscy Polacy wysiedleni z Fran 
cji. którzy rozmawiali z przedstawi
cielami PAP podkreślali w swych 
wypowiedz!ach. Iż nie mają żalu do 
~rodu francu~klego, rozumiejąc, że 
padli tJfiarami wyłącznie policyjne
go terroru, tego samego, który ucis
ka i dławi również lud francuski i je 
g-o klasę I'C>botniczą. Wszyscy pr.i:y
byli Polacy są członkami organiza
cji potikich. wszyscy spędzili we 
Francji wiele lat swego życia lub 
nawet urodzili się w tym kraju i nie 
mal wszyscy brali udział w wa1ce 
podziemnej z hitlerowskim okupan
tem. 

Prezes Rady Narodowej Polaków 
we Francji Szczepan Stec wspom
niał, iż istnleje obecnie we Francji 26 
polskich organizacji społecznych, 
kulturalnych, oświatowych, młodzie
żowych lub· kpmbatanckich, których 
większość powstała w okres:e Wojny 
lub bezpośrednio po niej. Ponad 4 
tys. PolakóW z:inęło na polu walki, 
bądź też w więzieniach hitlerowskich 
za wolność Francji. 

Ob. Stec stwierdza, ie aresztowa
nie przez władze polskie zdemasko· 
wanego 5zplega Roblnea.u posłużyło 
policji franpuskieJ jako pretekst, by 
uderzyć w oriianizacje polskie. 

Judasze 
z „Narodowca" 

- w akcji 

Generalny sekretarz Rady Na!'o
dowej Polaków we Ęrancji - Józef 
Czesak opowiedział: „W toku prze
słuchania zarzucano mi prowadzenie 
polityki „przeciwko interesom Fran
cji". wówczas, gdy cała polityka na
szej organb;acji miała za zadanie 1>0 
głębia.nie przyjażnt francusku-pol
skiej. W czasie dalszych badań -
mówi ob. Czesak - powiedziano mi 
otwarcie, ie areszt-owanie moje stoi 
w związku ze sprawą Robineau. Mu~ 
siałem odjecbać BEZ POŻEGNANIA 
Z ŻONĄ I DZIECKIEM. Nie pozwo~' 
łono mi na zabranie ani ciepłej odzie 
ży, ani nawet zmiany bielimy", 

Moch .kierował 
osobiście akcjq 

„Zostałem aresztowany - mow1 
ob. Tłoczek, prezes poli>klej sekcji Ge 
!U!ralnej Konfederacji Pracy (CGT) 
- dnia 24 bm. w Paryżu. Nie pozwo 
łono mi PO'.iegnać się z rodziną, ani 
zabrać bagażu osobistego czy przy
borów toaletowych. Nikomu z nas 
nie wiadomo, · jaki jest los naszych 
rodzin. Po aresztowaniu przewiez;o-

- .Już od szeregu miesięcy - mó- no nas do 'Ministirstwa Spraw Wc
wi ob. Stec - reakcyjna prasa poi- wnętrznych, gdzie nastąpiło prze<!u 
ska we Francji z mikołajczykowskim chan~e. Niektórych z moich towarzy 
„.Narodowcem" na czele wzyWała szy pobito w czasie badania. Prze.
rząd francuski, a.by „położył kres" słuchujący mn!e inspektor pob::ji 
ńaszej działalności. Do głosu tego fr;ancuskiej nie chciał .mi powic
przyłączyła s:ę reakcyjna prasa fran dzieć, o co jestem bSkarżony, ani ja
cuska, która na·woływala pollcję kie będą dalsze nasze losy. Po prze
francuską do masowego wysiedlan!a słuchaniu, późnym w:eczorcm zosta
Polaków. liśmy wywiezieni autobusem przez 

O świcie dnia 2-1 bm. - mówi da- St-rassburg, Kehl, aż do granicy stre 
lej Ob. Stec - 40 samochodów poli- fy radzieckiej. Dopiero tam poczuJiś 
cyjnych z pełną obsadą ruszyło na I my się wolnymi. W ten sposób -
miasto, celem przeprowadzenia rewi kończy ob. Tłoczek - rząd francuski 
zjl i aresztowań w biurach organiza obcy interesom swego naroclu ob

·.·. ~ 
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Prezydent R. P. Ilolesław Bierut l Marszałek Polski Konstanty Rokossowsl\i wygłosili przemól'ienia 
powitalne na J{ongresie Zjednóczeniowym Strom~.ictw Ludowych w Warśzawie. 
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Walka ZSRR ·o zakaz broni.atomowej 
wspomagana będzie przez miliony zwolenników pokoju 

FLUSHING MEADOWS (PAP). -
ZgromaclzC'nie Generalne ONZ kcnty
nuowało dyskus1ę nad sprawą ato
mową. Przedmiotem dyskusji był pro 
jekt rezolucji radzieckiej, domagają
cy się natychmiastowego wznowienia 
prac kc.misji atomowej i opracowa
nia projektu konwencji o zakazie 
hrcni at(lmo~vej oraz projektu kon· 
wencji o kontroli nad wykorzystywa 
niem energii atomowej wyłącz:1ie w 
celach pokojowych - a nadto pro
ji;kt rezolucji francusko-kanadyjskiej. 

sprowadzający się do ogólnikowych 
dezvderatów i dążący do ominięcia 
istoty problemu. 

Dyskusja rozpoczęła się od obszer 
ncgo przemówienia szefa delegacji 
radzieckiej min. Wyszyńskiego. 

Delegat Kuomintangu oraz delega
ci USA, Francji i Kanady starali się 
osłabić wrażenie, wywołane pn:emó
wieniem min. Wyszyńskiego, rekla
mując prc.jekt francusko-kanadyjski. 

cji polskich i prywatnych mieszka- -------------------------------

Delegat Czechosłowacji, min. Cle
mentis, poddał ostrej krytyce amery
kański projekt utworzenia super tru· 
stu atomowego, wskazując, iż ode
grałby on rolę aparatu szpiegowskie. 
go USA w ZSRR i krajach demokra
cji ludowej. 

cji>lnej Komisji Politycznej, i nie ma 
również złudzeń co do tego, jak wy
padnie ono na Zgromadzeniu Gene
rnlnvm. PodJ:;.reślam jednak - powie
dział Naszkowski - że wola anglo
amerykańskiej wi<;kszości głosów nie 
jest wolą narodów świata. Przekońa
ni jesteśmy, że prawdziwa większość 
- to miliony Rosjan, Polaków, Chiń
czyków, Francuzów, Amerykanów, 
ludzi krajów kolonialnych, to mifi..ony 
prostych ludzi, łaknących polcoju. 
Miliony te udaremnią agresywne pia 
ny podżegaczy wojennych, plany za
stosowania w celach wojennych ener 
gil atomowej, która może i powinna 
stać się dobrodziejstwem dla ludzko· 
ści. 

nlach działaczy naszej Polonii. U 
mnie samego policja przeprowadzi
ła szczegółową rewizję, · zabierając 
moją koresponde.ncję prywatną, no
tatki osob!ste i przygotowywane re
feraty. a następnie przewieziono 
mnie do wydziału policji Min. Spraw 
Wewn., gclzie od rapa do godz. 18-ej 
bylem badany, przez trzech inspekto
rów tajnej policji. Ze stawianych mi 
pytań wynika1o, iż mimo całego przy 
gotowania politycznego przez fran
cµsk ie kola. rząl\:i:ące akcji przeciw
ko Pol;ikom, policja nie była w posia 
daniu 'iadnych dowodów rzeczowych 
naszej „winy", gdyż dowody takie .w 

Wygramy walkę o pokói ! 
Manifest Wszechindyjskiei Konferencji Obrońców Pokoju 
MOSĘ:WA (PAP) - Jak .już do

no3iliśmy, w Kal!\ucie zako'ńczyła się 
Wszęchipdyj5ka K~:mferencja Obrui1-
ców Pókoju. ·uczestnicy kon!erencj1 
uchwalili jednomyślhie manifest, de
maskujący knowania imperialistycz
nych .podżegaczy wojennych, oraz za
pewniający naród radziecki, narodv 
krajów. demokracji ludowej w Euroi>i.? 

Wschodniej, naród chiński i wszyst· 
kie miłują.ce pokój n• rotly świata, iż 
naród hindu3ki d()loży ze swej stt··J· 
ny wszelkich wysiłków, aby pokrzy
żować plany 110dżegaczy wojennych. 
Zjednoczeni - wygramy walkę o iJll· 
kój! - tym: oto slowy kończy i:'.Q 

manifest \Yszechincl~·jskiej Konfenn
:ji Obrońców .Pokoju. 

Delegat Polski Naszkowski ~yka
zał w swvm przemówieniu, że pro
jekt rezolucji francusko-kanadyjskiej 
jest tylko z.amaskowanym nowym 
wydaniem osławionego planu Baru
cha i ma nd celu uniemożliwienie 
wznowienia prnc komisji atomowej. 
Delegacj a polska - oświadczył Nasz. 
kowski - nie miała żadnych złudzeń 
co do tego, jdk wypadnie głosowa
ni t> nad rezolucją raąziecką w spe-

Projekt rezolucji radzieckiej został 

odrzuccrny anglo·amery.kańską mecha 
niczną większością głosów. Ndslęp

nie Zgromadzenie większością 49 glo 
sów przeciwko 5 przy 3 wstrzymują
cych się uchwalil:o projekt francusko
_kanadyjski. Delegacje: radziecka, poi 
ska i inne głosowały przeciwko temu 
pr ojektowi. 

Na apel kopalni „Wieczorek" od 
powiadają dalśze załogi górniKów. 
2-ga zespołowa brygada filarowa 
kop. „Michał", z przodownikiem pra 
cy Michałem · Hojką na czele zobo
wiązała się do 21 grudnia wydobyć 
3.900 ton Wl".gla ponad plan. 

W Czecbosłowacii 
PRAGA (PAP). Przedstawiciele 48 

największych przedsiębiorstw prze
mysłowych Czechosłowacji przekaza 
li premierowi Za?otocky'emu ozdob 
nie oprawione albumy, zawierające 
pozdrowienia czechos.towackich mas 
pracujących dla Generalissimt:~a 
Stalina z okazji 70-tej rocznicy Je
go urodzin. 

Przemawiając do · zgromadzonych 
na uroczystości delegatów oraz pr;,ed 
stawicieli władz państwowych i 
członków ambasady radzieckiej w 
Pradze premier Zapotocky ośw:ad
czył, iż zawa.rte w albumach pod• 
pisy są. nie tylko wyrazem uczuć mas 
pracujących, a.le również przysięgą. 
że lud czechosłow:wki z klaslł robot
niczą na czele nie c.puści nigdy drC1gl 
wiodącej do socjalizmu. 

W Bambergu 
HAMBURG (PAP). Miejscowy Ko 

mitet Komunistycznej' Partii Ni~rr.iec 
urządził wystawę UI><>minków, które 
robotnicy Hamburga prześlą Gene
ralissimusowi Stalinowi w związ

ku z 70-tą rocznicą Jego uro
dzin. Wystawa obejmuje okolo 10 
tysięcy przedmiotów, z których każ
dy ozdobiony jest wizeruhk:em go
łębia pokoju. 

·····················!I·························· . 
Zapowiedź strajku 

. powszechnego 
w Grecji 

MOSKWA (PA~} ·Agencja TAS3 
donosi z Aten, że na dzień 1 i 2 gru. 
dnia br. wyznaczony został w Ato
nach, Pireusie i 20 miastach prowirl· 
cjonalnych strajk pow~zechny pod 
znakiem walki o podwyżh płac. 

FALA STRAJKóW 
OGARNIA GREc'J~ 

BUKARESZT (PAP) - Agencjs 
Elefteri Ellada donosi, że w okupJ
wanej Grecji trwa i rozszerza się 
coraz bardziej ruch strajkowy. W 
dniu 26 listopada strajkowali pn
cownicy bankuwi w Atenach i Pireu
sie, jak rów!'.!eż pracownicy hotelów 
; pi::rsonel tc.warzystwa lotnicze~o, 
obsługującego cały kraj. W tymże 
dniu odbył si~ 6-godzinny strajk o
strzega wczy pracowników gazowni w 
Pireusie. W całym kraju trwa strajk 
nauczycieli szkół średnich. Pod na
ciskiem mas pracujących wład~e 
zwiazkowe w Salonikach, jakkolwiek 
mianowane ' przez rżi!d ateński, o.fłl· 
siły odezwę.' ządającę ogło.:izenia 
st:ajku powszechnego. 

NIE USTAJE TERROR 
MONARCHO-FASZYSTOWSKIEGO 

RZĄDU ATEŃSKIEGO 

BUKARESZT (PAP) - Jak dono
si Agencja Elefteri iJ:llada, w G1·ecji 
nie · ustaje terror monarcho-faszy
stowski. Sądy wojskowe skazuji 
wciąż na śniier~ pątriotów grecki·!h. 
Według danych prasy monarcho-fa
ezystow3l~iej, nievyątplhvic niekom
pletnych, w ciągu pa!idzij?rnika ska· 
r.aito na śmie1·ć 110 patriÓtów grec
kich. W tymże miesiącu aresztowano 
232 osoby jedynie za to, że mialy one 
krewnych, pełniących słu·Żhę w Grec· 
kicj Armii Demokratycznej. 

ogóle nie istniały. ·P·ra_ca w · imię Socializmu ······················································~··················· 
Terror i bicie 

zjazdu Komunistycznej Partii Anglii w stylu Himmlera Zako{łczenie 
Redaktor „Gazety Polskiej'' - Ar-

tµr K<rwalski o~wiadczył, iż inspck- LONDYN (PAP) - ·we wtorek za 
tqrzy francuskiej poli<:.ii usiłowałi w kończyły s:ę, obrady XXI Zjazdu Bry 
n iego wmówić podczas badania, że ty jskiej ,Partii Komunistycznej. I\ a 
,,zajmował g ;ę . cl'z,lałaJnoscią szpic- c,statnim' poiie.dzeniu Uchwalono 'SZ E! 

gowską", a kiedy absurdalność tego reg rezolucji, , dotyczących intcrc~ow 
twierdzen,ia wydała s.ię oczywista na n:·ns .·pracujący,ch.r · 

kie organizacje robotnicze do waiki 
przechV-li? zamh:rom rządu o~rani
czc!lia wolności słov.-a i zebralt. 

światowej W_ielka Brytania zmuszo
na je~t czy:tić coraz dalsze ustęp;;tw.i 
pod p;-e;;fo szantażu Stanów Zjed:t0· 
czonych. 

Ostatni dyplom:aci 
o·puściłi Czung•King · 

PARYŻ (PAP) - Agencja Fran::e 
Presse donosi z Hong-Kongu, Y.e przy 
byli tam charge 9.'afiaires Francji. 
charge d'afiaires Włoch i tzw. „am
basador" Korei Półudniowej w Czung 

Kingu. J;Jyli to o~tat11i dyplomaci, 
jacy pozosta wa.li ję,szcze w Czung-
1'ingu, · jako tymczasowej siedzibie 
Kuomintangu. 

wet dla nich samych, oskarżyli go Jednogłośnie uchwalono rezolucję, 
o .,sprowadzanie żywności _z Polski domagaj,cą się nacjonalizacji prze
dla Strajkujących robotnikÓW1 fran- mysłu Sfalow~go i przemysłów JlO
cuskich'', krewnych~ oraz kolejnictwa. Rezolu· 

Ucze~tnic~' zjazdu powitali ok1as
;cami przemó.wicnia przewodniczące~o 
Partii Komumstycznej Irlandii -- · 
.lllurray'a i przewodniczącego związ
ku robotników malajskich - Lima. 

Przemówienie końcowe wygłosił no
seł do I zby Gmin - Gallachcr. \Vc
zwał on delegatów, by pośw~ę~ili 
wszystkie swe wysilki realizacji za
dań, nakreślonych przez zjazd. 

„Produkcja i zyi;ki kapitalistów 
wciąż wzrastają w Anglii - oświad
czył Gallacher - natomia~t realne 
płace mas pracujących wciąż spa1la· 
ją. Dz iś robotnicy angielscy pracują 
dla zdobycia dr. :arów, potrzebnycit 
rządowi labour:,ystowskiemu. Zjazd 
zwraca się ~o rt>botników brytyj. 
skich z ai;.elem. by 1>racowali nie rlla 
zdobycia dolarów, lecz dla osiągnię· 
cia &ocjalizmu. Praca w imię socja
li;;mu - oto jedyna droga osiągnię· 
c.ia dobrohvht i niezależności narodo· 
wei. 

I< OMUNIKAT · 
Jeden z ageńtów policji -:-"- mówi eja . potępia politykę rządu labourzy

Artur Kowalski - uderzył mnie ~towskiego · w ·dziedzinie nacjonali:l:a
(]°wa. .razy pięścią w podbródek, wo- cji, bętfącą kapitulacją wobec konser
ła.jąc przy tym: „nie bijemY, cię moc- wat.ystów, kapitalistów brytyjski:h 
no, abyś nie napisał, żeśmy clę tor- i magnatów z Wall-Street. 
turowall". Inny żnowu, wiedząc o , Następną i·ezolucja wskaz'.lje ni\ 
tym. że byłem żołnierzem brygady I c;oraz ostrzejsze ograniczenia wol!lo
międzynarodowej, straszył mnie ode ści słowa w Anglii i wzywa wszys t-

Ga!lacher zdemaskował współpr:>.
cę prawicowych przywódców labou
rzystow.;kich z partią konserwatywną 
i stwierdził. że po drugiej wojni~ 

UWAGA REDAKTORZY GAZETEK SCIENNYCH 
I IWRESPONDENCI FABltY CZNI ,.GŁOSU"! 

W piąte~. dn. 2-go &'rudl' ia o godzinie 18, odbędtie się w lo
kalu RcdakcJi odprawa rcdakt 01·ów gazetek ściennych łódzkich za
kładów pracy 1 korespondentó w fabrycznych Głosu" 

Prosimy o punktualne przybycie. " ' 

REDAKCJA ,.GŁOSU ROBOTNICZEGO" 
- ... „,.,,""*'lC• •o:xxxX>:occ Q)()'.OGlCIOCIO•OC•"'' <XX>OO»U,.,,J<lJ<Q<•AJ•11<X>XXXlOOtJ(JOOCJ(JCJt.''ICOJQl:JOO(X)()C~JlKX'!Q()ł'):X:XXJCIXJOQ' ~::: ~ ~ 
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Styl życia członka ,Parti • I Przeobrażenia dolara w Bonn 

Wśród rozmatltych zagadnień 
ideologicznych, politycznych i go 
spodarczych, których rozwiązanie 
decyduje o tym, czy i w jakim 
stopniu przyśpieszamy lub opóź
n iamy, ułatwilamy lub utrudnia
my budowę socjałizmu, istnieje 
rówruież typ zagadnień moralno 
społecznych, który zamyka się w 
krótkim określeniu: styl życia 
człowieka, a zwłaszcza - styl ży 
życia członka naszej Partii. 

Znaczenie tego problemu pole
ga na tym, że potrąca o niezwykle 
ważny .element w życiu mas: o 
tkwią<:e w masach proste i zdr.owe 
poczucie tego, co jest sprawiedli 
we, a co jest niesprawiedhi.we; 
co j est sluszme, konieczne, choćby 
wymagafo wyrzeczeń. a co jest nie 
słuszne i n ieuczciwe, co jeSJt opłud 
nym frazesem i dema.gogią, a co 
jest rzetelną prawdą w tym wszy 
stkim., co ludzi-e mówią i czynią, 
zwłaszcza ludzie odpowiedzialni. 
za określony odcinek naszego ży
cia. 
Trz~ie Plenum Partii poświę

ciło wiele uwagi zaigadni eruiu sty· 
lu życia członka Partii i naszych 
działaczy partyjnych. Tow. Bie 
rut w ostrych słowach ipodkreślH 
konieczność energicznej walki z 
naleciialośdami drobnomieszczań 
skiej psychiki, koni€czność star 
wiania większych wymagań w sto 
sunku do moralnej, politycznej i 
iideowej ;postawy członków naszej 
Partii-i. „Trzeba skończyć - po
wiedział towarzysz Bierut - z 
socjaldemokratycznym liberaliz
mem wobec narowów dygnitar
skich. b.iurokratycznych, egoisty
cznych i antyspołecznych wśród 
części odpowiedzialnych towarzy 
szy, którzy odrywają się od Partii 

Na· marginesie 

Dlaczego? 
Jak podaje katolicki tygodnik 
Dziś i Jutro" (Nr 471), w ogło
~zonym niedawno liście ?aster· 
skim arcybiskupa Monachium 
kardynała Faulhab~ra podai;o ~o 
wiadomości, że Hitler nosił się 
z zamiarem „zlikwidowania" Ko
ścioła katolickiego, jako uni· 
wersalnej organizacji religijnej. 

Nie mamy podstaw do powąt, 
piewania o prawdziwości poda
'nvch przez kard. Faulhabera in· 
formacji nil temat hitlerowskich 
planów rozczłonkowania Kościo
ła katolickiego. Mamy natomiast 
wszelkie podstawy do postawie
nia w związku z tą sprawą na
stępującego pytania: skoro Hit
ler żywił wobec Kościoła kato
lickiego tak daleko idące, wy
raźnie wrogie zamiary, dlaczego, 
mimo to, Watykan, w osobie 
Piusa XII, dość gorliwie i bardzo 
k ::insekwentnie popierał ogólną 
politykę hitlerowską, - dlaczego 
biskupi niemieccy, nie wyłącza· 
ją:: kard. Faulhabera, wyrażali 
w ciągu wojny niejednokrotnie 
uczucia „wiemctpoddańcze" wo
bec Hitlera, - i dlaczego do 
dziś dnia ci sami dostojnicy ko
ścielni, z Piusem XII na czele, 
stają otwarcie po stronie tych, 
którzy reprezentują w Niem
czech reakcję i neo·hitleryzm? 
Czyżby istniały' jakieś względy 

skłaniające najwyższe czynniki 
Kościoła katolickiego do takich, 
zdawało by się - przeciwnych 
naturze - sojuszów?„. A jeśli 
takie względy istnieją, jakiej są 
one natury?„. Bo chyba nie -
religijnej„. · 

Miejmy nadzieję, że „Dziś i Ju
tro" - jeśli nie jutro, to po· 
jutrze, zechce wyjaśnić tę zagad
kową, a bardzo ważną sprawę, 
na co z niecierpliwością czeka-
my. B. D. 

W kilku wierszach 
TIRANA. - Niezwykle radośnie 

i entuzjastycznie obchodził naród al
bański 5-tą rocznicę wyzwolenia kra· 
ju spod jarzma okupacji faszystow
skiej. W dniu tym lud albański ~a· 
manifestował swą niezłomną wolę 
walki o pokój, głęboką 'miłość do 
ZSRR i wodza mas pracujących całe
go świata - Józefa Stalina. 

• • • 
BRUKSELA (PAP) - W Zagłę

biu Węglowym w Borinage odbył się 
24-godzinny strajk ostrzegawc.zy g6r 
ników belgijskich. Strajkiem ldero
wały katolickie, socjalistyczne i ko
munistyczne związki zawodowe. 

* * 
LONDYN (PAP) - Jak donosi 

z Hanoi Agencja Reutera, w pobliżu 
granicy 'między Chinami a Tonkinem 
uległ katastrofie samolot francuski 
typu „ Dakota". 10 of.ób zginęło. 

i ujawniają skłonność do wyłamy 
wania się spod kontrcli partyj
nej". 

oderwanie się od klasy robotni
czej. 

Druga przyczyna - to ciasny 
praktycyzm niektórych działaczy, 
zwłaszcza gospodarczych, utonię
cie w papierka<:h, w drobnostkach 
i niewidzeni-e zasadniczych spraw, 
niski p.oziom umysłowy, brak za
interesowania dla spraw teorii i 
historii ruchu robotniczego, dla 
problematyki, którą żyje Partia 
i w ogóle - słaby, czasem czy
sto formalny udziiał w ogólnym 
życiu partyjnym. 

Skąd się bierze ów obcy, kapi
talisty<:my styl życia u r..iektó
rych naszych towarzyszy? Skąd 
się bierze fakt, że wielu naszych 
odpoW!iedzialnych dziiałaczy ipo
tra:fiiło zachować na swoich sta
nowisk&h, skromność, przystęp
ność, obowiązkowość, surowość w 
wymaganiach i dyscyplinę, połą
czoną z troskliwym stosun:kiem 
do ludzi, a inni - niestety, jest 
ich jeszcze ni-e mało - dostali za
wrotu głowy? 

Żródłem tego jest fakt, że lu
dzie ci oderwali sh~ od mas. 

Ale co znaczy oderwać się od 
mas? Przecież ludrzie ci żyją 
wśród robotników, obcują z nimi 
codziennie. I dlaczego jedni oder 
wali srl:ę, a drudzy- w podobnych 
warunkach - nie ?<Ierwali się. 

Sądz:imy, że należy wymienić 
dwie główne przyczyny złego sty 
lu życia części członków naszej 
Partii. Pjerwsza i najważniejsza 
przyczyna: to brak kontroli, nie
dostateczna kontrola lub niedosta 
tecznie wszechstr.onna kontrola ze 
strony Partii i organów państwo
wych oraz niejednokrotne wypad 
ki tłumienia swobody krytyki 
wśród partyjnych i bezpartyjnych 
pracowników zakładu. Tłumi-anie 

Tego typu d.Z'isałacz gospodarczy, 
czy państwowy n ie potrafi usta
nowić w kierowanym przez siebie 
zakładzie socjalistycznych stosun 
ków, ponieważ sam n ie pDsi•ada 
socjalistycznej śwJadomości, albo 
nie- pracuje dostatecznie nad jej 
ukształtowaniem. Socjalizm jest 
nie tylko wyższą formą gospodar 
ki, ale również wyższą moralnoś· 
clą i wyższą kulturą umysłową 
człowieka. 

cznego, moralnego r politycznego 
poziomu .kadr, jest wzmożeniem co 
dziennej troski o potrzeby i bolą
czki człowieka pracy o partyjn,Y 
stosunek do niego, jest walką o wy 
tępienie bezduszności i wielkopań 
skości w stosw1.ku do klasy robot 
niczej, jest walką o jeszcze wyż
sze podniesienie autorytetu Par
tii w masach. I dlatego walka ze 
złym s.tylem życia jest organicz
ną częścią naszej ogólnej walki po 
litycznej, którą pr.owadzi.my o 
wzmożenie czujności w milfono
wych masach narodu polskiego. 

Taki jest głęboki sens i na tym 
polega społeczna doniosłość walki, 
którą Partia wyostrzyła na swoim 
ostatnim Plenum: WALKI O 
STYL ŻYCIA CZŁONKA NA-, 
SZEJ PARTII. 

Jerzy Nawrot 

cz-yli: - Amerykanie tworzą z byłych biderowców 
„armię zachodnio-niemieck~" 

Rozłamowcy przy robocie 
Walka ze złym stylem życia jest 

walką o six:jalistycz.ną atmosfe
rę w naszych zakładach pracy i w 
całym naszym życiu społecznym, 
jest walką o podniesienie ideologi 

W Londynie rozpoczęły się obrady 
przywódców rozłamowych związków 
zawodowych. Organizatorzy tej im
prezy zanderzają powołać do życia 
nową międzynarodową organizację, 

......................................................................... 

Drugi dzień obrad Kongresu 
Jedności Ruchu Ludowego 

której zadsniem będzie, jak to oświad Federacji, Departament Stanu nak~· 
czył przedstawiciel reakcyjnego kie- zuje im stworzenie własnej orgam
rownictwa amerykańskiej centrali zacji międz!rnarodowej, której trzo
związków zawodowych CIO, „zwal- nem miałyby się stać amerykańskie 
czanie komunizmu", tzn. walka z kla- . . k' 
są robotniczą i jej organizacjami za- centrale związkowe CIO i AFL, '.e· 
wodowymi. rowane przez zaufanych agentow 

Agenci kapitału, którzy zebrali się Wall Street. O obliczu ty~h cent~al 
w Londyńie dla utworzenia rozłamo- świadczą chocidby fakty, ze na me· 
wej centrali, nie od dziś spiskują dawnym zjeździe AFL przemawiali 
p~zeciwko światowej Federacji Zwi.ąz- tacy przedstawiciele bankierów, jak 
łtow Zawodowych. . b St , z· d minister o rony anow Je noczv-

Olbrzymi autorytet światowej Fe- nych. Johnson oraz administrator 
deracji Zw. Zaw. wśród mas p1·acu- • ' , 

krytyki w zakładzie snracy zamy Jeżeli pierwszy dzień obrad Kon- opiece TPŻ nad młodzieżą wiejską, .„ gresu Jedności był dil!iem przede odbywającą zaszczytną służbę w sze 
ka masom dr.ogę do kontroli lcie wszystkim oficjalnej części Kon.gre- regach Ludowego Wojska Polskiego. 
rownictwa. W tych warunkach su i entuzjastycznych powitań, to Serdecznym akcentem było przy
powstaje klimat, sprzyjający roz- drugi dzień nosił już charakter ro- bycie na salę 150-osobowej delegacji 
pieniania się kacyk-.>stwa, wiei- boczy. ZHP. Każde zdanie malutkiej, 9-
kopańskości i biurokratyzmu u czę Drugi dzień obrad ro:zu>ocz.ął refe- letruiej harcerki Krysi Podsiad dele-

jących całego świata ?ra~ jej dz.iałal- p~a~u . Marshalla, Hoffm~n, ~as n~ 
ność w interesie pokoJu, Jedności kla.- ZJezdzie CIO czołowymi mowcam1 
sy robotniczej oraz polepszen!a b~ byli Acheson i znany podżegacz wo
ludzi pracy, była od pierws~eJ ch:w1} 1 Jenny, generał "Bradley, amerykański 

, · k' · h d · ł fera·t ob. Stefana Ignara na temat gaci darzyli rzęsistymi oklaskam:. 
sci ierowruczyc zia aczy. W dróg :rozwoju społec,zno-gos:podar- Pełnomocnik R2ądu do Walki z 

jej powstania solą w oku 1mperiah- f t b 
stów. Sądzili oni początkowo, że uda sze sz a u. . 

tych warunkach rodzi się niezdr.o cz.ego wsi w Polsce oraz wytycz- AnaUabetyzmem tow. Stefan :Matu
we upojenie i niefrasobliwość. Za nych programu gospodarczego Zjed- szewski, wyraził • przekonanie, że 
miast socjalistycznego stosunku noczonego .stronnictwa Ludowego. z.jednocw.r1y 1·uch ludowy okaże peł
do zakładu pracy powstaje egoisty . Uzu~łniający referat ministra rol ną pomoc w d.zied:Zlinie likwidowa
czn.o-filisterski stosunek do cie- ructwa i reform rolnych Jana Dąb- nia analfabetyzmu. 
piej posadki daJ'ące' wygod i Kocioła prze~stawił d?tychczasowy Następnie rozpoczęta się . dysku-

im się rozsiidzić śFZZ od wewnątrz. W czerwcu br. doszło w Genewie 
Zadanie to p-0wierzył amerykański do spotkania kandydatów na człon- ' 
Departament Stanu prawicowy.ro p~zy ków 'nowej organizacji. Z konferencji 
wódcom amerykańskiej centrali związ . . . l'ś · 
I. · CIO · reakcy'nym przywód- w Genewie dow1edz1e 1 my ~1ę o pew-,oweJ i J • • śc' com brytyjskich związków zawodc: l'ej bardzo 1stotne3 czę i "J>rograma, 

. . ' ~ ~ I dorobek polskiego rolnictwa i pers- sja nad referatami, która ,p,rzeciąg-
p~zY'!ileJe: NastępuJe. zai~lmx~-1 pzktywy jego rozwoju w ;planie 6- nęła się do wieczora. Prząnawiali 
Cle . Slę działacza w crasneJ sko- letnim. ob. ob. Badowlcz, Arka B~k. No
rupie osobistych interesów. Umysł Wśród serdecznych owacji na wicki, Ka.wecka, Sadzlak, Horga, 
i serce człowieka, zajęte własną cześć rob~tniczej _Ło<;J.zi, powitała Stasiak, Lutyk, Walczakówna oraz 
osobą, wysychają dla trosk Iudz Ko~es łodzka włokmarka, Helena iksiądz Skorski. 

wych. Przywódca CIO - Carrey l jaki nakreślili i10bie rozł11mowcy. 
Deakin z angielskiej centrali TU~, A więc, jak oświadczył delegat AFL, 
cpracowali plan przekształcema · · · k 
śFZZ w n:.rzędzie planu Marshalla, Meany, ,~nowa ~rgam.zacJa ~usi on• 

k• h • • h t b N t • to Okll'oJ. W czasie dyskusji :prz.ybyłf 111a sa-·ic 1 1c po rze • as ępuJe , w· , k' 1. to w ł Pru ~,...,, 1 · 1 • • dl d • ieJS 1 is nosz. ac aw s„,,.„ ę obrad da powitania Kongresu, 

w narzędzie imperialistycznej polity- tynuowac swoJą dz1ałainosć propa
ki Stanów Zjednoczonych. Plany te gandową za „żelazną kurtyną", musi 
spaliły na panewce. Demokratyczna dążyć do obalenia rządów w Europie 
większość śFZZ zdemaskowała roz· d . .„ 1 · ł 

co.Jest naJgoraze a .uał~za pa~ I ski złożył Kongresowi życzeruia od delegacje Towarzystwa Przyjaciół 
ty1ne~o, ~o co s~ano"? ? łego. mo pocztowców. I Dzieci i górndków ;i kopalni ,,Wiecizo 
r;alneJ i 1deolog1czne1 SDUerc1 Delegat TPŻ ob. Kofta!, mówi1 o rek". 

łamowców, którzy opuścili jej szere- Wsch~ m~J • nnymi s.?W:• .nowa 
gi, ale nie byli w stanie naruszyć j~j orgamzac3a, oprócz rozbiJama 3ed~o
siły. Odbyty w tym roku w Rzymie ści mas pracujących, obok współdz1a• 
Kongres śFZZ pokazał potęg9 tej łania z amerykańskimi planami ujar:r. 
orga.n~zacji, do któr~j przystąpi~ po mienia innych narodów ma równie:!: 
odejsciu rozłamowcow nowe m1hon1 . . , . • . , . 
zorganizowanych robotników Europy, aktywnie za3ą.c 1nę dz1ałalnosc1f 
Azji i Afryki. upleg-0wskj\ i dywersji\. 

Po poniesionej klęsce, na rozkaz Rozmowy genewskie nie doprowa-

Co się kryje za protokółem Z'Bonn 
W obecności wJelkich potentatów 

przemysłowych i finansowych, by
łych filarów reżimu hitlerowskiego, 
Thyssena, Pferdemengesa, · Oppen
heimera i innych, kanclerz ,,rządu" 
Triz.oni:i, Adenauer, podpisał t. ew, 
protokół p<>l'()(Łumienia przedstawio
ny mu przez Wysokicll Komisarzy 
USA, An~lii i Francji. 

Cz.ego dotyczy iPOrozumienie tych 
czterech kontrahentów? Przede 
wszystkim dotyczy ono, zgodnie z 
oficjalnie ogłoszonym komunikatem, 
„włączenia Niemiec Zachodnich do 
wszystkich insłyiuC'ji zachodnio- eu· 
l'C])ejskich". ,,.Rząd" Trizonii oficjal
nie przys.tą.pił do „planu Marshalla", 
do Rady Europejskiej itd. :Itp. Krót
ko mówiąc ma ona wkroczyć na a.re 
nę międzynarodową po drodze wo• 
jennego pa:~ atlantyckiego. 

Inne iJ>Unkity oficjalnej wersji pro
tokółu dotyczą wstrzymania demon
tażu zakładów chemieznycb i zbro
jeniowych oraz zezwolenia na nie
ogra.nlczone budownictwo okrętowe. 
Jeszcze i nny punkt dotyczy uzna
nia statu.tiu okupacyjnego Zagłębia 
Ruhry, który to statut określił po
seł K.PD Heinz Renner jako „podpo· 
rządkowanie Zagłębia Ruhry amery
kańskiemu kapitałowi mouopollstycz 
nemu". 

Jeżeli weźmiemy IPOd uwagę, że 
„poroz;umienie", które jak pisze 
,,Taegliche Rundschau" - „~ankcjo
nuje kolonizację ziemi niemieckiej, 
oddaje Trizo.nię na łup Amerykan i 
poprzez rew'Jzjonistycz.ną hecę Ade
nauera IZ1Illlierza do \\'Pędzenia naro
du niemieckiego raz jeszcze w hr.
tastrofę wojenną" - to nic dziwne
go, że porozumienie to przybrało for
mę protokółu. Po to bowiem, aby pro 
tokól" wszedł w życie nie trzaba 
zwrócić się do paruarnentu o jego ra 
tyjiikację. !istniała bowiem mo ~li
.waść, że nawet w marionetkowym 
parlamencie z Bonn może się wy
łonić silna opozycja przeciwko tak 
jawnej lk:aopiiulacJI wobec imperia
lizmu amerykańskiego. 

, Ale omawJia.ny „protokół" ma z.'la 
czenie nie tylko ze względu na to 
co mówi, a.le również ze względu n a 
to co przemilcza. „Naszą obecną poli 
tykę wobec Niemiec - pisze libe
ralne !Pismo angielskie „Manchester 
Guardian" - trzeba skrytyko-;vać 
właśnie 2a to, co ona przemilcza. 
Najcrz.ulszym elementem bezpieczeń
stwa w Niemczech Zachodnich jest 
istniejąca ciągle możliwość utworze 
nia nowe j armij i głośne, jeśli na
wet nieoficjałne żądania rewizji gra 
nic. Nie uczyniliśmy ni.gqy poważ
nego wysiłku. aby te illliebezt>leczeń
stwa wyeliminować", 

. V( ostatn.U;h czasach coraz. częś-1 s~mod2;':1nej '.łrmii niernieck~ej. Pre:: Departamentu Stanu, zdrajcy kon- dziły do utworzenia rozłamowej or-
c1e3 słyszy ~1ę, . ~właszcza "!". A:mery."'. SJ.a ~ lki;~r:unim. ws~rze.szema armu centrowali swe wysiłki na. mon~wa: k d · te ta.. 
ce, głosy ządaJące remilltaryzaCJl mem1ecloeJ o'kaze się me do od,par- niu rozłamowej międzynarodowki ganizacji. Na przesz o zie mu s 
Niemiec i utworzelllia w Trizonii ar- cia". I związkowej. Przywiązanie robotni- nęły i walka o władzę i wpływy po-
m ii neohitlerowskiej. W „protokó- Mgliste sformułowania protokółu ków wszystkich krajów do świato- między rozłamowcami. 
le iPOrozumienia" nie ma jednak ani z Bonn dowodzą, że kwestia odrodze , wej Federacji Związków ~awodc;r Nie wiadomo, czy zostanie ona u-
słowa o tych s:prawach ;poza zwy- nia armii niiemieckie3· była omawia- wych stanowiło i etanowi naJpowaz-kł fr · i ·1 'k · N t · tworzona na obecne3' kon!erencJ'i w ymi a zesamn ogo ru am1. a o na przez Wysokich Komisarzy USA, niejszą przeszkodę w realizacji tych 
miast 1>isze o nich otwarcie cała pra Anglii i Francji oraz. „kanderta" planów. Wszystkie dotychczasowe Londynie. Nie ulega jednak wątpli• 
sa zachodnio-eurnpejska sugerując, Adenauera. Dowodzi ono także, że i próby rozbijania jedności ruchu za- wości, że ~eśli nawet uda się sklecić 
że Istnieją tajne załączniki w spra- w tej sprawie doszło do porozumie- wodowego klasy robotniczej w po- tę organizację, będącą w rzeczywi
wie odrodzenia Wehrmachtu i utiwo- nia. A powodem, dla którego sprawa szczególnych krajai!h kończyły si~ 
rzenia z Niemiec Zachodnich przy- ta jest na r azie ut rzymywana w ta- fiaskiem. We Francji rozłamowa, pra stości agenturą monopolistów ame
szlego jądra milita,rnego koalicji za- jem.nicy, jest _ jak przyznaje „Eco- cująca za dolary „Force Ouvriere'' rykailskich, to nie $Pełni ona nadziel 
chodni.o-europejskiej. nomist" - obawa przed o-pinią świa nie zdołała 011łabić wpływów i popu- pokładanych przez jej twórców. Ros• 

„Nie ma wątpliwości - przyzna je ta, li!tóra z niepok0<jem śledzi ma- larności CGT, a we Włoszech w.szel· · nllca siła ruchu robotniczego na ca• 
londyński tygodnik ,,Economist", że newry anglo-amerykańskie w Tri- k' 'b d k i łamu konczy wi<>ksza część świata uważa ewen- zonii. ie ~ro '! .0 on~n ą roz , - łym świecie wstręt, jaki budzą roz-„ ły sit osm1eszemem rozłamowcow. : • ob t 'k' • 
tualność odbudowy niemieckie j po- p,roto'kół z Bonn _ to logiczne u- łamowcy wsrod r o ni ow, z gory 
tęgi militarnej za odpychającą i wieńczenie ro.złamowo.ł dr""'i, na iktó Imperialiści prz!nag~ają j~dna~ przesądzają losy tej nowej agentury. 
groźną. Jednakże nde można odra- "li ~„ rozłamowców do działania. Pomewaz I . . 
czać do nieskończoności kluczowego rą już od dawna wkrcezyły mocar- r.ie udało im się rozbić światowej Ekazanej na niepowodzenie. tr. 
-zagadnienia, 3'akim J'est utworzenie stwa imperialistyczne, g-wałcąc umo- m11i > iw i :c : i• ccao aaa m „ ---

wę poczdamską. Stany Zjednoczone <»...n• • 

Flota wieloryb mcza ZSRH 
w drodze do Antarktydy 
MOSKWA. - Radziecka flota wie

lorybnicza „Sława" odbywa swój 
czwart,y rejs na wody Antarktydy. 

W depeszy nadesłanej z pokładu 
statku dowódcy flotylli - kapitan 
Solianiu donosi, że statki ominęły 
już południowe brzegi Afryki i skie
rowały się na wody Antarktydy. 

„Sława" wpłynie na wody Antar
ktydy w pierwszych dniach grudnia, 
gdzie przystąpi do połowu wielory
bów. Wszystkie mechanizmy i agre
gaty przygotowane są już do rozpo
częcia połowów. 

z :pomocą Anglii i Francji chcą prze 
kształcić Niemcy Zachodnie w obóz 
wojenny w sercu Europy Zachod
niej. 

Inna jest droga narodów, miłują-
cych pokl>j. Pokładają one nadzieję 
w ZSRR, jako w wiernym obrońcy 
sprawy pokoju. Narody te z zadowo 
leniem notują sukcesy , NlemleckleJ 
Republiki DemokratyCTIJej, albo
wiem - Jak powiedział Sta.lin -
„.istnienie miłujących pokój Nłemiu 
dem1rkra.tycznych obok istnienia mi 
łującego pokój Związku Radzieokie· 
go wykłuc.za. możliw~ć nowych wo
jen w Europie, kładzie ikoniec prze
lewowi krwi w Europie, uniemożli
wia ujarzmienie krajów eur~ej
skich przez jm,periillls.tów świata". 
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Poprawa na rynk11 mięsnym 
Akcja podniesienia produkcji zwierzącej daje dobre wyniki 

WARSZAW A (PAP) - Planowa, I się jeszcze wyraźniej w listopadzie. 
długofalowa działalność państwa, Plan skupu na ten miesiąc jest wyz. 
zmierzająca do podniesienia produk- szy o blisko 30 procent od paździer· 
cji zwierzęcej, a zapoczątkowana u- nikowego i - jak wynika z dotych· 
chwałą Rady Ministrów z dnia 28 czasowych danych będzie dość 
stycznia br., zaczyna obecnie dawać znacznie przekroczony. 
poważne rezultaty. Dotychczasowy wzrost skupu w po-
Wyraźna poprawa daje się obser- łączeniu z pomyślnym przebiegiem 

wować dopiero od początku drugfoj kontraktacji trzody chlewnej na rok 
dekady października. We wrześniu przyszły stanowi . zapowiedź dalszej, 
plan skupu nie był w 100 proc. wy- stopniowej poprawy sytuacji na ryn
konany. Już jednak plan październi- ku w okresie najbliższych miesięcy. 
kowY, wyższy od wrześniowego o 28 Szczególnie w grudniu, jalto w okre
proc. - z~stał pr~e~ro::zony o 7 tys. sio przedświ:Jtecznym, przewiduje i;ię 
ton. co rownoczesn1e oznacza prze- . · k • .1 , · · 
kroczenie poziomu skupu, niezbędne- ~owazne z';ię szenie 1 osci mięsa 
go dla pokrycia normalnego zapotrze- 1 tłuszczu, sprzedawanego na bony 
bowania ludności. tłuszczowe oraz na li~t.v ntacowni-

Stopniowa ta poprawa zarysowuje cze.. 

Iowy kanał wodny Gopło 
oddany do użytku 

- Warta 
WARSZAWA (PAP). - W dniu 

27 bm. oddana została do użytku 
sztuczna droga wodna o długości po
nad 30 km, łączj\ca jezioro Gopło z 
Wartą. 

Znaczenie gospodarcze kanalU: Go· 
pło - 'Narta jest bardzo poważne, 
łączy on bowiem, poprzez górno
notecką sztuczną drogę wodną, byd· 
goski· system kanałów i Wisłę z. War 

rak wiceministra Komunikacji dyplo
my uznania lub nagrody pieniężne. 

W dalszym ciągu uroczystości ze• 
brani przedstawiciele władz, Partii 1 
przodownicy pracy udali się na sta• 
tek, który wypłynął z jeziora Gopła 
w nowowyblJdowany kanał. Wice
minister Balicki, przecinając wstęgą 

rozpiętą nad kanałem, dokonał sym• 
bolicznego otwarcia nowej drogi wod 

tą 1 Odrą. Dzięki przekopaniu kana· nej. 
łu osuszone zostały przyległe do nie 

go bagniste nieużytki, które obecnie Prowokacy·ine oszczerstwa 
będą mogły być zamienione na uro-
dzajne pola l łąki. nowego lokaia 

Wiceminister Komunikacji Balicki, podżegaczy WOiennych 
który przybył na uroczystoś.'.: zwią· SZTOKHOLM (PAP}. - Jak podaje 
zaną z otwarciem kanału, podzięko- „Ny Dag", naczelny dowódca szwedz 
wał robotnikom, kierownictwu robót, kich sił zbrojnych - Jung, wygłosił 
a w szczególności przodownikom pra w mieście Lung przemówienie, pełne 
cy za szybkie · wykonanie prac i prowokacyjnych oszczerstw pod adre 
stwierdził, ze w okresie k.tpltałlstycz sem Zwią~ku Radzieckiego. 
neJ, bezplanowej gospodarki kanał Mowa Junga stanowi generaln\ 
Gopło - Warta nie mógłby zostać propagandę za przyłączeniem Szwe· 
wykonany w łaik szybkim tempie. Od cji do paktu atlantyckiego. 
danie go do użytku już w 5 lat po Dziennik podkreśla, że w swych 
zakończeniu wojny jest jeszcze jed- prowokacyjnych wypowiedziach prze 
nym dowodem wyższości gospodarki civr ZSRR i kraja.in demokracji lutlo· 
planowej nad gospodarką kapitali- wej, Jung posunął się dalej od jakie. 
styczną. 11 gokolwlek z naczelnych dowódców. 

Po przemówieniach, 36 przodowni- armii państw, będących czlonl\aJlll 
l<Aw i nrzodownic oracv otrzymało z paktu atlantvckieao. 
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"' Ś"'7ietle uch"7al III Plenum KC PZPR --~' „O ............... _...~~---
W ostatnim czasie na łamach na 

szej giaz et'y. ukazywało się wiele 
artykułów, poświęconych krytycz 
nej <>cenie pracy grup partyjnych 
i grup agitatorów w łódzkich za 
kładach pracy. N ie jest· to byna.j 
mniej przypadkiem. 

Partia nasza ;przywiązuje wiel 
ką wagę do wprowadzenia no
wych metod pracy partyjnej. 

Trzeba stwierdzić, że uchwały 
o stworzeniu w fabrykach grup 
partyjnych i aktywu agitatorskie 
go n ie są W pełni realizowane przez 
wszystkie organizacje podstawo
we. W okresie od kwietnia br. 
do chwili <>becnej w~ele organiza
cjli partyjnych nie potrafiło stwo 
rzyć grup ;partyjnych w myśl wy
tycznych kier-0wnictwa Ba:rtii!i i na 
stawić ioeh na spełnianie nowych, 
zw:il~szonych <>bowiiązków. 

Opierając się na informacjach, 
zasięgniętych w kilkunastu fabry 
kach przemysłu włókiiienn:irczego, 
konfekcyjnego i metalowego w Ło 
d:z;i, możemy stwierxlzić, że pod
stawowym błędem <>rgaruzacji par 
tyjn·ej, popełnianym przy tworze 
ni'µ grup partyjnych, jest formali
styczne podejście do nowych me
tod· pracy. 

Organizacje partyjne w PZ.PJG 
Nr 8, w Ośrodku Kanfekcyjnym 
Nr 4 i w PZPW Nr 2 stworzyły 
wprawdzie grupy partyjne, lecz 
grupy te pozostały w istocie rze
czy n iczym illlilym, jak tylko daw
nymi „dziesiątkam!i.". 

W pracy praktycznej należy 
więc zwrócić uwagę na błędy po
p e1niane w trakcie ustalaniia skła 
dtt osobowego grup. · 

Grupa partyjna musi w swoim 
składzie posiadać członków, zwią 

zanych ze sobą zadaniami produk 
cyjnymi, pracujących na jednej 
sali przy maszynach jednęgo ro
dzaju. Przydzielanń-e zaś do grup 
1parlyjnycli ludzi wedlług 1'isty 
członków podstaV{owej organiza
cji mija się z ceilem i uniemożli
wia grupie partyjnej 'spełnianie 

jej podstawowego zadania - czu 
wania nad produkcją. 

W większości zakładów pracy 
organizacje partyjne nie docenia
ją wpływu, jaki grupy partyjne 
mogą wywierać na produkcję, acz 
kolwiek np. w PZPW nr 2 ;,i.astą
piły fakty, świadczące o tym, że 
grupa partyjna może zabezpieczyć 
wykonanie planu. Nie należy za
pominać, że przewodnią myślą wy 
tycznych k~erownictwa naszej Par 
tii ;przy tworzeniu grup .partyj
nych była .konieczność kontrolowa 
nia wyników pracy każdego człon 
ka Partii, kon.j.eczność nakreśla
nia mu konkretnych zadań pro
dukcyjnych. 

Jeśli grupowy zajmie się tylko 
zbieraniem składek partyjnych, 
kolportażem gazet i zwoływaniem 
członków na zebrania organizacji 
oddziaiowej i podstawowej, to 
trzeba sobie powied2'!ieć, że jest to 
zły grupowy. Jeśli grupa partyj 
na składa się z członków, zatrud
nionych w różnych działach pro
dukcji, jeśli nie urządza krótkkh, 
kilkunaste-minutowych :zebrań, 
poświęconych zagadnieniom pro
dukcyjnym, to grupa taka faktycz 
nie nie istnie je. 
Należy podkreślić, że w wymie 

nionych powyżej fabrykach ani 
grupowi, ani też <>rganrzacje par 
tyjne i ich sekretarze nie są do
statecznie poinformowani o istot
nych zadaniach grup partyjnych. 

Wynika to stąd, że nasze komi•te 
ty dzielnicowe nie dołożyły do
statecznych staa:ań by uświadomić 
sekretarzy organizacji partyjnych 
i grupowych o zadaniach produk 
cyjnych stojących przed grupami 
partyjnymi, 

Podobnie przedstawia slę pra
ca grup agitatorów. Przykłady 
dobrej pracy agitatora tow. Toma 
szowskiej z PZPDL Nr 2 lub tow. 
Trzeciakowej PZPB Nr 17 są, nie 
stety, jeszcze dość rzadkie. Agita
torzy nasi najczęśoi.ej nie umieją 
jeszcze powiązać pracy politycznej 
z pracą uświladamiającą na odcin 
ku produkcyjnym. Najczęśdej a
gitatorzy uprawiają tzw. wiel'ką 
politykę, nie łącząc swych wypq 
wiedzi z terenem. Wskutek tego 
stają się często niezrozumiali dla 
bezpartyjnyc:h. Braki i błędy 
pracy agitatorów spowodowane 
są nieki€dy zbyt lekkomyślnym 
wyznaczaniem przez organizacje 
partyjne ludzi do tej pracy. I tu 
należy przypomnieć dobry przy
kład PZP.Dz Nr 2, gdzie egzeku
tywa ipoŚW~ęoiła 3 dni cza~u na 
wybór 0dpowiednich towarzyszy 
na agitatorów. 

W świetle uchwał III Plenum 
KC PZPR organizacje partyjne 
winny krytycznie i samokrytycz
n'.e rozważyć dotychczasową pracę 
grup partyjnych i agitatorów na 
swym terenie. Należy przy tym 
zwrócić szczególną uwagę na ol
brzymie zadania, jakie w chwili 
obecnej w związku z zaleceniami 
Partii \V dziedzinie wzmocnienia 
czujności stoją przed grupami pa.r 
tyjnymi i agitatorami. 
Przecież nikt lepiej <>d grupo

wego nie może znać swojego od
cinka ~rodukcyjnego, przecież 

DWA ZESPOŁY ... 
OlaCzego zespół tow. Kaźmierczaka przoduje W PZPB Nr. 17 

" 

Tow. Ignacy Ka.źmlereza.k, k ierow I zbyt usz~y\;mione p_ęki. Po~a tym 
nik tespohi konkursowego w PZPB bardzo ;p1lme st rzeze tkaniny od 
Nr 17, właśnie 'W tej_ chwili S~'Jń- plam, wiedząc, że poplamiony oliwą 
czył osnowę. W takich wypa~x ... ch lub smarem towar nie będzie zali-
tkacz zazwyczaj czyści krosno i cze- . . . 
ka da•lsze bowiem czynności należą czony do ekstry. Dla zapob1ezenia 
juf do majstra. Tow. Kaźmier•;zak temu, tow. Karpińska przypilnow a
jednak nie postępuje tak. jak ci c~ ła, a.by od wewnątrz krosna na osno 
nie wmieją cenić w1l'tości każde; m i w ie :z.a.'ożono ochra niacze. Właści
nuty. Sam on również potrafi wyko
nać pracę majstra. Oto urżnął os::io- wie powinny oq.e się znajdować na 
wę, wyrzucił krzyżulce, zdjął niciel- wszystkich krosn ach, lecz, niestety, 
nicę, odkręcił klucze_m mutrę ~ wielu tkaczy nie docenia ich znacze 
śruby, przytrzymujące) płochę; MaJ: nia. Pod licznymi krosnami leżą 
ster pomógł mu tylko przy koncoweJ urwane ochraniacze. a osnowa nie 
robocie i zaraz udał się po osnowę. 
Teraz tkacz zabiera się do gruntow- ma zabezp,lecz.enia. Tow. Karpińska 
nego czyszczenia krosna, zmieni::i.jąc zdaje sobie sprawę, źe dzięki temu 
jednocześpie s tale czółen'ka z wąt- zabezpieczeniu na osnowę nie padnie 
kdem na drugirń .krośnie. Tymcza-

I 
krosna~h, !Produkując te same asor
tymenty towarów. Ten zespół jednak 
wytwarza tylko 26.6 proc. primy, 
reszta to sekundy i brak.i, a o ek
strze w ~óle nie ma mowy. Tkacz-
ki, należące do tego zespołu, nie 
zmieniły wc~e swego systemu pra
cy i w dalszym ciągu zupełnie nie 
dbają o jakość produkcji. Zespół 

„prowadzi" ob. Włady!!ława Górska, 
która sama słabo pracuje i podob
nie też 1Pracują ,pozostałe tkaczki 
Zofia Paprota ;i Janina Majda. Nle 
ma w tym zespole współpracy, do
brych chęci. Brak dyscY.Pliny pracy 
i subordynacji. 
Przykład tych dwóch tzespołów, 

znajdujących się w całkowicie jed
nakowych warunkach jest najlep
szym doWódem, że wyniki pracy za
leżą w dużym stopniu od podejścia 

do pracy. 
Zespół tow. Kaźmierczaka dzięki 

należytemu podejściu jak dotych
czas, stoi na czele zespołów konkur
sowych w PZPB Nr 17 i znajduje 
się w czołówce zespołów z całej Pol
ski. 

M. S. 

nikt lepiej, niż grupowy, n ie mo
że czuwać nad bezpil1eczeństwem 

produkcji, nad zachowaniem ta
jemni-cy służbowej i wykrywać 
szkodliwą działafoość wroga kla
sowego. 

Przecież agita,tor partyjny, któ 
rego obowiązkiem jest dokładna 
znajomość oblicza politycznego lu 
dzi na jego odcinku ;pracy, może 
i powinien wyśledzić wszelkiego 
rodzaju wtyczki reakcyjne, siew
ców wrogiej i szkodlhvej propa
ga.n-dy oraz sabotażystów. 

Nowe, olbrzymie m-,dania, sto
jące przed naszą Partią, winny 
zmobilizować organizacje partyjne 
do ścisłego wykonania dyrektyw 
Partii, zawartych w uchwałach 
III Plenum, atoli stać się to może 
tyl.iko wtedy, jeśli organizacje par 
tyjnc zrozumieją <i docenią ko
nieczność wprowadzenia w końcu 
w życie, nowych metod pracy par 
tyjnej, a mianowicie tworzenia 
produkcyjnych grup partyjnych 
i zorganizowania sprężyście działa 
jącej grUI,>Y agitatorów. 

Kar. I 

Hamburs'li·a porodia procesu hitlerowskiego f eldm<1rs:wlka von Mann. 
steina dobiega kofi..ca. Procesu tego nie można nazwać 11awet farsą są· 
do1-1.;q. Jest to po prostu. be:;czelnct mani/ estacja solidarności angielskich 
podżegaczy wojennych .: hit.lerowski1ni oprawcami. Chodzi nie tylko o unie
winnienie siepacza [ 'krainy i Krymu, Polski i Francji, chodzi o to, aby 
zau.1czasu usprawiedliwić swoje przymierze z mordercami faszystowskimi. 
Jak wiadomo, obrofca Mrmnstei11a „socjalista" Paget, w ciągu całego pr:e. 
u·oclu ~mdowego - Im bezgra11icznemu zachwytowi epigonów hitlerowskich 
i ich ~1urchillowsl.-ich przyjaciół - wychwalał zbrodnie Mannstei.na. 

Osootnio J>aget wygłosił przemt)ui enie obr01k:e, bijąc wla.my rekord 
nikczemności. Proklamował 011 Mannsteina. „bohaterem" - wla.faie za 
jego bezlitosne okrucieństwo 1.:obec partyzantów, zu:łaszc-:;a zaś - wobec 
lwmuni.~tów. Opl.acany przez Churchilla „socjalista" wr11owiedział w swym 
pr::emówieniu zdcmie, które cytujemy dosłownie: 

„]e&li hasło obrony Euro11y Zachodniej wciąż jeszcze zach01.t•uje su:q 
moc, to vowituiiśmy być L01vcirzy~::;ami broni z:jed11oczonej annii zachodnio· 
11 iemieckiej". 

Wylazło wreszcie szydło z worha. Dla imperfoli$tycznych lw1obójców 
Mcm11stein nie jest zbrodi1iar::em, lecz „towarzyszem broni". Prz:y:n1ają to 
obecnie otwarcie. 

Proszac o ho11orowe u11iewi1mie11ie" hitlerowskiego feldmarszałka, Pa
get oświ~dczyl,' że Mtumstein nie jest w większym ·stopniu zbrodnictrzem 
wojennym, niż Churchill. Adwokat angielski bliski byl praµidy. ](lk wi„ 
dzimy - „wart Pac pałaca". 

Osiągni~cia i braki 
przeJDy~łu dziewiar~kiego 

Niektóre zakłady nie nadążają w pracy za innymi 
Ogólnokrajowa narada aktywu dziewiarskiego w Lodzi 

Niedawno odbyła się w Łodzi trzymuje się na poziomie 87,6 pro· 1 k.wartałów wykonano 92 proc. pla
ogólnokrajowa natada aktywu gospo cent towaru pierwszego gatunku i nów rocznych - łącznie z zobowią
darczego przemysłu dziewiarskiego, iest o 2,4 proi:-ent wyższa, niż plano znniami załóg, osiągając ponad 471 
poświęcona omówieniu dotychczaso- wana. I na tym odcinku niektóre mlln. zł oszczędności. Jednak wyko
wych osiągnięć I braków w dziedz!- przedsiębicrstwa nie nadążają za po' nanie w poszczególnych zakładach 
nie realizacji planów na rok bieżący zostałymi. Do zakładów tych m. in wykazuje, że planowanie w wielu 
zarówno przez cały prze'mysł, jak należą PZPDz. im. Kacprzaka w Ło- wypadkach było zbyt ostrożne, w in
t · przez poszczególne przedsiębior- dzi. nych zaś zobowiązania wykonywano 
stwa. Zwrócono uwagę na to, że żadne 'I opieszale. PZZPP Nr 2 i 3 w Łodzi, 
Przemysł dziewiarski wykonał glo- pizedsiębiorstw poza PZZPP Nr 2 w w ciągu 3 kwartałów wykonały za

balny plan produkcji na rolf. bieżący Łodzi, nie wykorzystało możliwości ledwie 64 proc. rocznego planu 
już w dniu 15 września br. Mimo tak poprawy jakości produkcji przez po- oszczędności i przyjętych zobowią
poważnego osiągnięcia istn~eją przecł prawę pracy cewiatnj. Doświadcze· zań, zaś PZPDz. Nr 2 w Łodzi _ 
siębiorstwa, których praca pozosta- ni11 PZZPP Nr 2 wykazały, Iż na tej 66 proc. 
wia jeszc:z;e wiele do ży9ęnia. A drodze można o połowę zmniejszyć W .. toku dyskusji przedstawiciele 
więc np. pończo!izarnia w Żyrardo ilość błędów produkcji, ograniczyć przedsiębiorstw, nie nadążających za 
wie nie wykonała 5 -planów miesięc<1 znacznie częstotliwość łamani'l się przodującymi zakładami przyrzekli, 
nych. igieł itp. Za mało uwagi zwrócono. t:il w _przeciągu 4-go kwartału wszyst 
Omawiając sprawę jakości produk• także na estetykę opakowania wyro• kle braki zostaną usunięte i zadania, 

cjl stwierdzono, iż rok bieżący wy I bów. związane z realizacją planu roczne-
kazuje na tym odcinku stalą popra Plany oszczędnościowe realizowa· go, będą w całości wypełnione. 
Wt:· Przeciętna jakość produkcji u· óe są na ogół dobrze. W ciągu trzech ---

Nasi "oresoondencl labrgczni olsz!ł. 

Zobowiązania z·akładów im. Strzelczyka 
Podejmując inicjatywę Hajduc

kich Zakładów Hutniczych, cała na 
sza załoga powzięła następujące zo
bowiązania: 

„Biuro zaopatrzenia w jak najszyb 
szym czasie upłynni zbędne rema
nenty, biuro fabrykacji w ciągu 1-go 
miesiąca opracuje wykaz ilości po
trzebnych materiałów; oddział mon
tażowy wykonc. swą produkcję przy 
zmniejszonej liczbie pracowników; 
oddziały mechaniczne skrócą cykl 
produkcyjny, zmniejszą w. granic_ach 
możliwości ilość braków i ;pode1mą 
jak najdalej idące oszczę~n?ści , biu 
ro kosztów własnych zmmeJSZY czas 
przesyłkowy." 

Jednocześnie pracownicy postano- brano komisję, której zadaniem bę
wili zwrócić się do ORZZ z prośbą dzie kontrola wypełnienia powyż
o przesłanie nam książeczek oszczęd szych zobowiązań. 
nościowych projektu tow. Walasz- S. Tomczak 
czyka. korespondent fabryczny „Głosu" 

Na wniosek tow. Wapińskiego wy- Z. M. im. Strzelczyka 
~~~~~~-~-~ 

O żyw i o n a d z i a ł a I n o ś ć Ko ł a TPPR 
w szpitalu im. N. Barlickiego 

Przy naszym szpitalu powstało w 
początkach rb. koło TPPR. 

Kilka dni temu p0 raz pierwszy 
zorganizowc>liśmy uroczystą wiec:'IOr
nicę dla wszystkich członków koł;i, 
sympatyków i chorych. Na program 

złożyły się recytacje wierszy Pusz. 
kina, Majakowskiego, śpiewy, wy· 
stępy muzyczne. 

Miła, trwająca 2 godziny wieczor
n!ca ':1dała się doskonale i przyczy
I!)ła się do wzrostu popularności na· 
!:'lego koła. . 
Opierając się na doświadczP.niach 

i rezultatach tej naszej „szpitalnej 
l~pr~z·(, wydaje mi się słuszne, aby 
row:mez w mnych szpitalach organi
za~Je T~PR lub organizacje partyjne 
za.Jęły si.ę urządzaniem podobnych 
w1eczormc. 

Stanisław Sakwa 
korespondent „Głosu'' 

••••••••••••••••••••••.••••.•••••••••.••••• „ •. J 
sem majster przywozi osnowę. Z po żaden brud. . 
mocą t kacza obydwaj zakładają ją Cały zespół tow. Ignacego Kaź- , · 
szybko na·krosno. Dzięki tej pomocy mierczaka w ykonuje 44 :procent eks- Rac1·onal'1zatorzy Elektrowni Łódzkiej 

Ponad mt liard 11. 
majster będzie mógł lepiej do,pil- try, 56 proc. primy, przekraczając _ 
nować innych krosien, szczególnie plan produkcyjny o 1,4 proc. ! . . 
tych, iPTZY których zatrudnieni .są Jakże :inaczej pracuje drugi ze- pst~t~io odbyła się w Elektr_ow01 
młódzi tkacze. , , . . I ł,odzk1e1 narada racjonallzatorow z w ;pobliżu obsługuje_ krosna. ~tar- społ, ktory takze przystąpił do ~on-o udiiałem przodowników pracy, dyrek 
sza itkaczka, tow. ZOlfia Karpinska, kursu i ma takie same warunki, to cji i sympatyków. Celem narady by
wchodząca w skład zespołu konkur: :pracuje na takich samych ło omówienie tych odcinków p~acy sowego t ow. Kaźmierczaka. Ona tez znaczy 
potrafi sobie doskonal~ radzić w każ ---------------------------..-----

~i~jn s~~a~~d~~0~: ~~t~~:ia~~l~; Doskonały pomysł racjonalizatorski 
osnowę, co grozi r waniem &ię zbyt 
sztywnych nici. J ednak osnowa mu
s i być odrobiona d o końca, nie mcż
na jej przecież wyrzucić. Posiada
jąca w ieloletnie doświadczenie 
tkaczka ma sposób i na tę trudność. 
Oto zawiesza na całą szerokość osno 
w y zmoczoną szmatę, k tóra d a je w ll 
g-0ć -0snowie i rozkleja nakrochma
lone n ici. Teraz tow. Karpil'lska sta
l e już zwr.aca specjalną uwagę na 
krosno z wadliwą osnową. Czę.sto 
vodchodzi z nożvczkami, obcinając 

W naszych .zakładach racjonaliza
torzy mogą już wykazać się poważ
nymi osiągnięciami. 

Ostatnio do Zakładowej Komisji 
Us;prawnień wpłynął ciekawy. wnio
sek. który przyniesie naszym zakła
dom poważne oszczędności. 

·Jest to mianowicie zbijak stawi
dło na zrywy osnowowe, - pomysłu 
ob. Kazimierza Maja, który wyklu
cza zbicia i niedobicia i.v towarze. 

Próbny zbijak. dzfałający w c'.ą
gu 6 t ygodni na krośnie zdał dosko
nale e.li(zamin i z stał już zastosowa-

ny przy 470 krosnach la melkowych. 
Według obl:iczeń Zakładowej Komi
sji Usprawnień suma oszczędności. 
uzyskanej dzif:ki instalacji aparatu 
tow. Maja, osiągnie w n aszych za
kładach 12 milionów zł. 

Zgodnie z decyzją Komisji U.spraw 
nień przy Centralnym Zarządzie 
Przemy;;lu Bawełnianego, aparat ob. 
Ma ja zostanie również zastosowany 
w PZPB Nr 8 i P ZPB Nr 9. 

J. Wojciet'llowsk.i 
kore~ndent fabryczny „Głosu" 
z .PZPB w Rudzie P abianickiej 

i produkcj i, które wymagają ulep
~·leń i powinny sta~ ~ię pr.zedmiotem 
specjdln'.!go z-:iintercsowania całej za 
logi. 

Przede wszystkim więc trzeba 
zwrócić uwagę na warunki hlgienicz 
nE:. Brtlk wentylacji w wielu pom1esz 
czeniach szkodzi zdrowiu robotni
ków. S;c7ególnie pi:zy • czyszcioeniu 
k<, tłów praca j e~t ciężka, gdyż wyko
nywać ją trzeba w bardzo wysokiej 
teroperatur'le. Prócz tego panująca w 
niektórych salach wilgoć niszczy ścia 
r y oraz instalacje elektryczne. 

Lecz jedną z najpoważniejszych bo 
laczek iest sprawa bijaków młynów 
przy kÓtle pyłowym. Bijaki są kosz
towne i sprowadzać je trzeba z odle
głych od Łodzi huL Należało b y po
myśleć o. 7astąpie!'.iu bijaków 1uży-
1ymi szynJ.mi lub innymi odpowied
nimi przyrządami metalov.rymi. bez
użytecznie gromadzącymi się w skła
tlr>lcach elektrowni. W związku z 

przy pracy „ 

tym wpłynęły już do Komisji Uspraw 
nień dwa wnioski, które są obecnie 
rozpatrywane. 

Zastanawiano się również na .nara
dzie nad koniecznością zmiany orga
nizacji zaopatrzenia w węgiel, aby 
nie następowały przerwy w p roduk
cji, wywoływane brak~em dobrego 
węCTla na rusztach wowczas, gdy 
elektrownia zmusz;ona jest zwiększyć 
sw<1 produkcję. 

Niektóre z zagadnień, poruszanych 
na naradzie, były już opracowywane 
przez specjalistów techników, ale 
właściwego rozwi ązania dotychczas 
nie uzyskano Robotnicy, mający du
żo większe doświadczenie praktycz-
r.c, łatwie j mogą znaleźć pożądane 

wyjście i znajdą je na pewno. Współ 
i;:raca robotnika - racjonalizatora z 
inżynierem oraz technikiem powinna 
przełamać nawet naiwiekszc tr"Udno-
ści. ~- s . 

oszczędności 
Załogi fabryczne poszczególnych 

zakładów pracy, podlegających Cen
tr~l~emu Zarządowi Przemysłu O
dz1~zowego. po~tanowiły zaoszczę
dzlc w roku bieżącym 1.138.000.000 
zł. ~a sumę tę składają się oszczęd
nośc1 uzyskane dzięki zmniejszeniu 
zużycia surowców, energii, artyku
łów pomocniczych, oraz dzięki przed 
terminowemu wykonaniu planów. 

W pierwszym półroczu Przemysł 
Odzieżowy zaoszczędził 56 procent 
zamierzonej kwoty. Jeżeli chodzi o 
zakłady łódzkie, to naj lepsze wyni
k i uzysR:ała fabryka im. d-ra Próch
nika. 

Do zaoszczędzenia tak poważnycll 
sum przyczyniła się w p ierwszym 
rzędzie zmiana dotychczasowych 
norm zużycia surowców i matena
łów pomocniczych, szerokie współza 
wodnictwo i usprawnien ie metod 
orodukcyjnych. 
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oparciu o wytyczne III Plenum 
poprowadzimy masy do dalszych sukcesów i zwycięstw 
Rezolucja 11 Plenum Komitetu Wojewódzkiego PZPR w sprawie realizacji wytycznych Ili Plenum KC 

w 
P lenum Komitetu Wojewódzki~go 

PZPR w Lodzi wraz z całą orga
nizacją partyjną wiljewództwa z ra
dością wita uchwały i wskazania III 
Plenum Komitetu Centralnego, które 
mają przełomowe znaczenie dla na
szej Partii w dziele umocnienia jej 
aHy. Obrady Plenum KC odbywai:y 
się w okresie, kiedy obóz postępu 
i pokoju, któremu przewod;:i potężn:v 
kraj socjalizmu, ZSRR, odnosi zwy
cięstwo za· zwycięstwem. Na Dal~
kim Wschodzie 480-milionowy na~1l 
chiński, pod przewodnictwem Komu
nistycznej Partii Chin, stanął na stra
ży pokoju na kontynencie azjatyckim. 
i wzmacnia ogólnoświatowy front de

sowej ze strony towarzyszy Gomułki, 
Spychalskiego i Kliszki, już w czasie 
walki wyzwoleńczej z okupantem, lu
C:zie z wrogiego obozu starą metodą 
wtyczek potrafili wedrzeć się do par
tii robotniczej. Co gol'3za, w wyzwo
lonej już dzięki wielkim ofiarom krwi 
1 adzieckiego i polskiego żołnierza 
Polsce Ludowej, ci sami ludzie zdo
łali zdobyć zaufanie i poparciC!topoi:
tunistów i przez to ewansować na wy
sokie stanowis!·rn. paf.stwowe. Jest to 
1 eznltat ślepoty politycznej, mając~j 
SW') źródło w prawicowej i nacjona
!istycznej postawie wymienionych to
warzyszy, w uostawie nieufności do 
ZSRR i WK:P (b), w postawie obcej 
członkom .?artii marksistowskiej. 

chlopom, w ich walce z pozostało- ministrac.ii i samorządzie, spółdzie!- krytyki oraz częste naruszanie za
ściami kapitalizmu na wsi. w ich·wal- cze, związkowe i w pozostałych orga- sad demokracji wewnątrzplil.rtyjn!?j 
ce o socjalistyczną wieś polską. Jed- nizacjach masowych, by oczyścić je przytępiały czujność klasową i po
nym z poważniejszych odcinków tej z elementó·•· ideologicznie i klas:>- zwoliły wedrzeć się na różne stano
zwycięskiej walki jest stale zwięk- wo obcych, zbiurokratyzowanych, wiska elementom wrogim. Przykłady, 
szająca i'\ię ilość wsi, przechodzący~h oderwanych od mas, a śmielej wysu- wskazane w referacie i podczzs •ły
do socjalistyc;::nych form gospodarki wać na tę pracę ludzi wyrosłych skusji najdobitniej świadczą o tym, 
rolnej. z klasy robotniczej, przodowników że zaśmiecenie aparatu państwowe-

szą Partię przed niebezpieczeństwem 
p1·zenikania wroga, przyczyni się do 
wzrostu sił naszej Partii, do szy:i
szego zbudowania społeczeństwa so
cjalistycznego, do szybszego zbudo
wania ustroju sprawiedliwości spo
łecznej. W związku ~ powyż311ym 
Plenum KW zobowiązuje egzekuty
wę, wydziały Komitetu Wojewódzki·~
go, KP, KM i KG oraz wszystkie or
g·anizacje podstawowe, do szczeJóto
wcgo wykonania zadań wynikający.~lt 
z uchwał III Plenum KC. 

• • • • 1 pracy i racjonalizatorów oraz i:r.ało- go, s9ółdzielczego, a niestety, w nb-S ukcesy te o~iągamy w ?streJ wal- i średniorolnych chłopów, oddanych których wypadkach i partyjnego, ·;;y-
. ce kla,so,weJ z, wroganu .lud.u po~- sprawie Polski Ludowej. stępuje częato. Brak czujno~ci lda~o-

sk1ego, wsrod ktorych znaJdUJe się , . 1 1 t 
również i·eakcyjna część kleru. ~ . S~czegolne znaczenie dla 11mr:c- wej 1:jawnia się jas n-nwo w za,, a-

Przebieg i atmosfera zebrań uo<l- niema władzy. ludoweJ .ma sprawa <lach przemysłowych. 

mokracji i ~ocjalizmu. 
Na Zac1'odzie, dzięki konsekwent

ne]· demokratycznej poi i tyce ZSRR, N a sza wojewódzka o!·ganizacja par-
.' I ł · · tvjna z 1 ełn~ solidarnością Wtta 

polity~e poszanowania. n~epod eg osc1 uchwały Plenum KC co do nosici·~li 
narodow, powstala N1em1~cka Repu- . ,. 
blil;a Demokratyczn:-i, ktora raz na odchyknla prawicowego i nacJona:i-
zawsze przekreśliła plan imperiali- ~tyczneg„, i na wszvstkich szczeh-

stów - ekspansji fas~y!ito;s~<i~go :~;elkf :i;t~~~chods:;;~~~:=ć od bz~dsz;~ 

stawowych organizacji partyjnych prz~prowadzenia szyb~J d~.moki:aiy: W większości wypadków różne 
,y zakładach pracy, gromadach ~aCJi aparatu admm1straCJl ogolneJ uszkodzenia, awarie, pożary itp. 
i PGR-ach poświęconych uchwałom ~ 1 dalsza poprawa składu klasow·~·~0 przyp.isują towarzysze trudnościom 
[Jl Plenui'n KC PZPR, świadczy' R.ad Nar?dowy~h, dr~g~ ~l,Jrowadz~- powo3ennym, młodemu, niedoświad
o tym, że nasza woje"vódzka orga- n~a .do mch większ~J ,1losc1. robotn;- czonemu aparatowi, lub niekiedy róż
nizacja partyjna wyrosła, ubojowiła kow .oraz mało- 1 sredmorolnyc,1 nym nieszczęśliwym wypadkom. Za
się i zwarrie stoi gotowa do dalszej chłopow. pomina się natomiast, że wróg za
pracy i walki pod kierownictwem Ko- ~T ależy zwrócić baczniejszą uwa~ę maskował się, że wróg n ie zrezygno
mitetu Centralnego w realizacji l'W na pracę Centrali Rolniczej, spót- wat z walki - zapomina się, że każ
uc11wat III Plenum. dzień SCh . . i Związku Samopomn.:y da godzina postoju, że każdy me:;r 

Ch!qpskiej. Poprawić styl pracy or- braku, każdy kilogram skradzionej 
ganizacji podstawowych przy tych przędzy, czy innego artykułu prze
lnstytucjach i zaszczepić zasadę ko- mysłowegv - to osłabienie Polski 
lektywnej odpowiedzialności i współ- Ludowej, to osłabienie .obozu pokoju 
pracy. ·pozwoli to uniknąć dotychcza- w walce z podżegaczami wojennymi. 

Plenum zobowiązuje wszystkie in• 
stancję partyjne, jak: KP, ICM, KG 
oraz organizacje podstawowe do re
alizacji uchwały Biura Organizacyj
nego w sprawie wzmocnienia szere• 
gów partyjnych i wykazania ~zcze• 
gólnej troski i czujności w realiza
cji uchwały Biura Organizacyjneg() 
odnośnie przeprowadzenia novrych 
wyborów do władz partyjnych. • 

Przeniesienie uchwał i wytycznych 
III Plenum KC do wszystkich instan-

militaryzmu na Wschod. OLęzny Partii marksistowskiej, od wielkich 
ruch pokoju na całym świe~ie ogar- idei Marksa, Engelsa, Lenina i Sta
nia milion0we ma3y ludzi pra. cy, 

d lina. wbrew wysiłkom po żegaczy woJen-
mrch. Należy stwierdzić, że uchwały Pl~· 

T. ow. Bierut w ref~racie ?.a Ill Ple- num sierpniowego KC PPR, któ,'I'.! 
num KC naszeJ Partu w.skazał ujawniły i rozbiły odchylenie prawi

na sposoby i metody działa~ia wr.o- cowe i n:lcjonalistyczne, które ist11h
ga klasowego, który w sw~J bezs1.l- ło w części kierownictwa i którego no
ności wobec rosnących sił pokoJn sicielem był tow. Gomułka, miały D·J

i po;tępu, uci~ka się do najbardziej ważny wpływ na podniesienie puzio
zbrodniczych metod w walce z ru- mu ideologicznego i pnlitycznego ca
chem robotniczym. Wr6g splat?- śro::I· łej naszej Partii. W poważnym stop
ki polityczno-ideologiczne z dz!ala- ni.u wzrósł autorytet Partii w szero
niem aparatów poli~yjnych,. dz1a~a- kich masach pracujących po Kongre
niem siatek agenturalnych 1 szp:e- sie Z.iedr.oczeniowym klasy robotni
gowskich. działaniem ~abo~ai;ystów czej. Wyrazem tego jest umasowie
i d~·wersantów w orga~1zacJach d~- nie organizacji społecznych, jak: Li
m okra tycznych, w partiach i·~botm- gi Kobiet, ZMP, ZSCh„ Towarzy-

~Tiemniej zdajemy sobie sprawę, że 
1 ~ w pracy naszej i~tnieje szereg po
ważnych braków. Obecny skład so
cjalny naszej wojewódzkiej organi
zacji partyjnej · nie jest zadowalając]. 
Ilo~ć robotniltów stanowi 5~,8 pro.::. 
og-ólu cz!onków, co jest rzeczą nie
właściwą. Również niezadowalający 
jest stan chłopów w Partii (17,5 
pr<'c.), oraz kobiet. 

Komitety Miejskie i Powiatowe po
{lwięcają mało m-.·agi prawidłowema 
wzrostowi szeregów partyjnych, szc?.:e
góln ie zaś KP w Łęczycy oraz ICM 
w Tomaszowie. Niezadowalający j :~t 
:-5wnież stosunek procentowy człon
ków Partii do ogółu zatrudnionych 
w nie!dórych zakładnch przemysło
wych, jak np. w PZPB w Pabiani
cach. 

cz,·ch, by 1.'e w podstępny sposob sta- stwa Przyjaźni Polsko-Radzieckiej 
J K ł G d · w· · k' J Analizując dotychczasowy styl pra-

"ac· 81·ę 1·ozbiJ'ać od wewnątrz, kru.- oraz o a ospo yn ieJs ·1c 1. 
~ cy KW trzeba stwierdzić, że istnieje 
szyć ich 'siły, torować drogę zdraJ- Zakłady przPmysłowe na terenie wiele niedociągnięć, przede wszyst-
com klasy robotniczej. . naszego województwa, w przeważa- kim brak planowo:5ci w niektórych 

Najlepszyp dowodem te~? J~3: jącej części wykonały przed termi- wydziałach i brak koordynacji po
przykłacl titowsk!ej Jugoslawn. Na- j nem swoje plany produkcyjne ro.czne między poszczególnymi wydziałami, 
rody Jugosławii sterroryzowane i 3-letnie. Wyniki te osiągnęliśmy które ujemnie wpływają. na bieg pr:.i
}Jrzez zdradziecką klikę Tito - Ran- dzięki • rozwojowi współzawodnictwa cy KW i jego kierownictwo pracą 
kowicza, zostaly zaprzedane !lnglo· pracy, które w naszym przemyśle terenowych organizacji partyjnych. 
ameryka{i~kim imperialistom. obejmuje już 43 pro~ent zatrudl}io- Niedociągnięcia w pracy w poważnej 

Doświal!~'eniu i c:r.ujności WKP(b) nych, dzięld rozszerzającemu się ru· mierze są wynikiem br:iku kontroli 
międzynarodowy proletariat\ a prze- chowi racjonalizatorskiemu, dzi~:d uchwał w sąmym KW i kontroli ich 
cle wszystkim );lasa robotmcza . kra- wzr:i.stającei c.ornz bardziej wydajno- wykonania w organiz;icjach tereno
jów demokra~ji ludo:"'~j, ~awclz1ęcza ści pracy i w:r.rostowi świadomo~ci wych. 
zdemaskowanie zdraJCOW I wyrzuce- klasowej mas pracujących. Powyższe niedomagania Plenum 
nie ich z rodziny proleti;.r~~~kiej, Szereg poważnych akcji masowych, KW poleca wi;zystkim instancjom 
z rodziny krajów antyimpena is ycz- którymi kierowała nasza organizacja partyjnym usunąć w jak najkrótszym 
nych. Rewolucyjna czujność WKP (b) partyjna, mobilizowało setki tysięcy czasie. 
pomogła naszym to\~arzyszom. wę- osób w obronie pokoju, odbudowie II Plenum Komitetu Wojewódzkie-
gierskim z~maskowac agenta tito:v- kr·aJ·u, \" marszu do socJ·al.izmu. vo zobo ·a · 1 t · 
skiego - Rajka, oraz. prz.yczym.l:i. ' - Wlc.ZUJe egze rn ywę ! Pr-

k W akcji „H" nasze województwo zna- szczególne wydziały KW oraz Komi-
się do zdemas!•owam~ k ti~ow1s ~eJ lazlo się na jednym z czoło\vych ~ety Powia~owe i l\Iiejskie, aby w naj 
szajki szpiegów w inny i; . ·raJac ~ . e- miejsc w kraju. W akcji żniwne f, krótszym czasie uzupełniły kadry 
mokracji ludowej. \V sW1.et?e. m~m~- która została zakończona w terminie pracowników partyjnych w KW, KP 
nych wydarzeń tym wyrazmeJ widz. I- · • · · h ' ' K~.K i'ICG do i·an1 olcres' lonych eta-' 

) mimo mesprzyJaJącyc. warun.rnw .l'·i ~ 

my przodującą iolę WKP(b w mH;l- atmosferycznych, w akcji skupów tarni, gdyż istniejące obecnie luki od
<iz,·nai·odowym ruchu robotmczym, 

J • „ z1'en1n1'ako'w 1' zboża, ·w". kazalis'm" biJ'ai·a się UJ0 e111n1'e na p1·acy naszeJ· 
której doświadczenie i c~ujno~c r~- -' , · · . 
wolucyjna dopomaga klasie roootm- prężnosć i bojcwość naszej organi- wojewódzkiej organizacji part;,;-jnej. 
czej w prowadzeniu skutecznej walki zacji wojewódzkiej. W d0borze kadr, a przede wszyst
z wrogami ludu i umacnia jej siły Nieu3ta~nie zuciesma się sojusz !dm pracowników partyjnych, należy 
w walce przeciwko podżegaczom wo- robotniczo-chłopski, co znaj~uje r.aj- ściśle pl'Zestr~.egać ~olszewicką Z'.1· 
jennym lepszy wyraz w rozrastaJącym się sadę i·ekrutacJ1 Judzi sprawdzonycn, 

III Plenum KC wykazało istnieni'! I ruchu ~3.Czności ekip fa~rycznych ze I wypróbowany.eh _i od<lan.ych spr~wi~ 
wrogiej działalności w r.aszym wsią, mosącym braterską. pomoc kia- klasy rob9tmczeJ. Nalezy przeJrzec 

kraju. Na skutek braku czujności kla- sy robotniczej mało- i średniorolnym kadry przemysłowe, handlowe, w ad-

Albania na drodze do Socjalizmu 
W DNIU 29 listopada rb. minęło I 

pięć lat od wyzwolenia Albanii 
spod okupacji faszystowskiej. W cią
gu tych pięciu lat naród albański 
kroczył drogą rozwoju gospodarcze· 
go i kulturalnego. 

Albania była i jest krajem rolni· 
czym. 75 proc. ludności wynoszącęj 
OJólem 1.122 tys. osób zatrudnlo
nvch jest w rolnictwie. Obszar użyt. 
ków rolnych stanowi około 20 proc. 
powierzchni kraju. 

W okresie rządów kapitalistycz
nych zaledwie 7 proc. ziemi upraw· 
nej znajdowało się w rękach ' chłop
skich, reszta pozostawała we wlada· 
niu obszarników. Przeprowadzona po 
wyzwoleniu przez władzę ludową 
REFORMA ·ROLNA pozwoliła na ob· 
dzielenie ziemią 70 tys. chłopów. 

Albania: Stroje ludowe z Malesia i Madhe (Chkodra) . 

sowcgo, samodzielnego, kacykow1kie- N a leży wzmocnić dyscyplinę pracy 
go obsadzania stanowisk i wpłynie na i wypowiedzieć bezwzględną walkę 
usprawnienie działalności tych insty- łazikom i nierobom. Natomiast M

tucji w terenie. Szczególnie należy botników, wyróżniających się w pra
usprawnić pracę powiatowych i gmin cy, otoczyć trzeba opieką i udzieiić 
nych zarządów spółdzielń ZSCh., któ- im pomocy w podnoszeniu swoich 
rych niedomagania w dziedzinie spri?- kwalifikacji. Rozwój socjalistyrz ·,1e
żystości organizacji zbytu na wsi po- !:!O współzawodnictwa pracy i racjo
wodują słusme niezadowolenie lJd· nalizatorstwa winien być codzienn;! 
r::iści wiejskiej. troską podstawowych organizacji par 
Opiekę i pomoc należy okazać tyjnych, przed którymi stoi bojowe za

PGR-om w cciu oczy3 zczenia ich apa- dan;e poprowadzenia załóg fabrycz
ratu z ludzi klasowo nam obcych nych do realizacji 6-letniego pla;m 
i wrogich. gospodaro.ego, zakładającego j)odwa-

ależy zwiększyć wysiłek pracy liny pod budowę ustroju socjalistycz
naszej wojewódzkiej organizacji par- nego w naszym kraju. 
tyjnej na odcinku spółdzielczości pr;J-
dukcyjnej. Jedynie bowiem poprzez Plenum KW zaleca. rozszerzenie 
zwiększenie elementów socjalisty.:z- i umasowienie szkolenia pal'tyjne.~o 
nej formy gospodarowania na wsi, na wsi i w mieście, zorganizowanie 
biedota wiejska będzie mo11:la pod- gestej ·sieci szkół wieczorowych i kur 
nieść twoją stopę życiową na wyższy sów samol:;:;;tałcenia ideologicznego, 
poziom. gdyż przy~\Vojenie sobie zasad mar-

Realizując czynnie sojusz robotni- l:sizmu i lfninizmu przez masy człon
czo-chłopski, dążąc do jego nil;!usta:i- kows-kie jest najlepszą gwarancja po
nego pogłębienia, należy usprawn;.; ::;pszenia stylu pracy i zaosfrienb 
i rozszerzyć pracę e!dp ruchu łąc:?:- <:zujności klasowej. 
n.o_ś~i fabr.yk ze wsią, oraz v~zboga- przez,wyciężenie braków i r.iedoma
c1c ich fo1my pracy. gan, wskazanych nam p?:zez Li
p1enum KW stwierdza, że czujność stopadowe Plenum KC, winno ;;ta,; 

klasowa nie zawsze towarzyszyła się bojowym zadaniem W3zystkich 
pracy naszyci. instancji partyjny~h I naszych ogniw, wszystkich członi{ÓW 
i poszczególnych towarzyszy. Zły stvi naszej wnjewódzkiej organizacji par
pracy organizacji partyjnych, nic tyjnej. Tylko szybkie i dokładne wy
stosowanie szerokiej krytyki i samo- konanie tych zadań zabezpieczy :ia-

cji i organizacji partyjnych, do wsz~'· 
stkich człvnków Partii będzie stano
wiłq_ najlepszą rękojmię podniesienia 
czujności rewolucyjnej członków Par
tii, uzbroi politycznie : pobudzi świa
domość oraz odpowiedzialność za pra• 
cę, za wypełnienie obowiązków par„ 
tyjnych. 
plenum KW stwierdza, że wychowll-

jąc r.asze kadry partyjne w reWJ• 
lucyjnej walce z wrogiem klasowym, 
w bezwzgl~dnej walce z wszelkimi 
przejawami prawicowych i nacjonali
stycznych odchyleń oraz pozostało

ściami oportunizmu i socjal-demo!<ra
tyzmu, wychowuje je w ducłiu mi:;i• „ 
dzynarodowej solidarności mas pra• 
cujących, w umiłowaniu pierwszegc> 
państwa socjalizmu - Związku Ila· 
dzieckiego, korzystając z ntfwyczer• 
panej skarbnicy doświadczeń, przy„ 
kładów, wzorów i wskażań rewolu· 
cyjnych WKP(b) i jej wielkiego Na„ 
uczyciela i Wodi:a, Tow. Józefa Sta. 
linL J 

Wojewódzka organizacja ·partyjna 
da z siebie maksimum wysiłku, aby 
poprzez realizację uchwał III. Plcnmn 
KC PZPR poprowadzić masy pracu„ 
jące naszego województwa do Jal• 
szych sukcesów i zwycięstw! 

Nie wolno odrywać się od m'as 
(Z przemówienia zastępcy członka Biura Politycznego tow. Hilarego 
Chełchowskiego, wygłoszonego na li Plenum KW PZPR w Łodzi) 

Trzeba stwierdzić, że aktyw nasz I wszyscy członkowie Partii jasno i zor~m nie. wolno od tego odstępo
coraz bardziej ro_ śnie, coraz lepiej bez niedomówień zrozumieli sens wac. Ale 1 na tym odcinku ,musimy 
obejmuje całokształt zagadnie11, ale uchwał Plenum. podchodzić do pracy z punktu widze 
równocześnie zdać sobie musimy l Zła praca PZGS i GS, spółdzielni nia klasowego. Dlatego też musimy 

. . . . . . produkcyjnych związana jest bez przekonywać masy każdego dnia ze 
sprawę, ze stoJą przed. i:ami. rowm.ez wątpienia z polityką oportunistycz- linia Partii jest słuszna, że jedynie 
~~raz to ;~"'.ed ~r1;1d.nieJ5~ :adani~. ną. W naszej pracy nie wolno odry- tylko na drodze spółdzielczości pro 

:num . . 1 . ZISleJsza on e.rei:CJa wać się od mas proletariackich na- dukcyjnej potrafimy rozwiązać pro
zas~an~~laJą się nad. z~gad~ier:i1:~ leży je uczyć i od nich się uczy{ Wy blem podniesienia stopy życiowej 
~z1:{n?.sc~ h r1ew?lucyJn~J. pollt~ ki suwanie robotników na stanowiska mas chłopsk!ch na wsi. 

al .rti o c Y ecma pr'3;~v1cowol-nac_Jo- w myśl wytycznych Partii, związa- PGR t l 
na 1s ycznego ZUJnosc rewo ucyJną . ', o zap ecze socjalistyczne 

_ . . · . d ł . ne jest z od""wiedzialnością za wy- l t za ·zczep1ac musimy w o y partyJ ,..~ wsi, ' ore musi przekonywać masy 
" W t "b ł t . . t f ' - konanie teJ· pracy, ale mus1'my pa- hl k ne n sposo a w1eJ po ra my c ops ie o wyższości gospodarki ko 
· e ... błęd w· . . 1 miętać o tym, że Partia nie może się 1 kt · Pr 

przezwyc1ęzyc . y. mmsmy przy zmienić w urząd pośrednictwa pra- e ywneJ. . aca w PGR w ciągu o• 
tym korzystać 1 z pomocy bez.par statmch dwoch lat uległa poprawie 

. - cy. VI typowaniu ludzi nie można ro ale daleka J'est J·eszcze od tego cze~ 
I tyJnych. ·. . . . bić przegięć. 

Wł h l go by.sobie należalo życzyć. Walka z 
asc1w~ przem~s1eme uc wa .w . Należy również wysuwać chłopów 

teren posiada w1elk1e znaczcmc. biednych i średniaków. niedobitkami elementów wrogich 
Idąc do mas, trzeba mówić języ- Dobrowolność w oraanizowaniu na pewno doprowadzi do usprawnie
kiem jak najb~rdz.iej zroz1;1miałym. spółdzielni produkcyjny~h jest na- nia organizacji pracy w naszych go
Celem naszym JCSt to bowiem, aby czelnym zadaniem i pod żadnym po- spodarstwach rolnych. 

~~~~~~~~~1m~~~~~~~~~ 

, Musi~V. l~Plei opi~komać się kadrami· 
lZ przemow1en1a członka Biura Organizacyjnego KC PZPR 

- tow. Zenona Nowaka; 
Na III Plem:m I tutaj toczyła się resilrtów przy ścisłej współpracy z I Tych lowaizvszy, kto'rych wysu-

bię dyskusja wokół zagadnienia wzmo 1 żenia czujności i polityki kadr. Trze- p~rsona .nym, a u nas niestety, nasi warny, winniśmy doszkala.! i prze-
ba pamiętać, że fakt istnienia odchy- kierowmcy często ni~ znali nawet szkalać, ale nie rnmeJ ważnym zag~d 
leenia prawicowo-nacjonalistycznego swoich pe1sonalników. nieniem jest wychowywanie nowych, 
wywarł wpływ na politykę kadr. 
Tow. Gomułka w swojej koncepcji Personalnicy winni zajmować się młodych kadr zawodowych. Zdziwiło 

Głównymi roślinami uprawnymi, w 
czasach gospodarki kapitalistycznej, 
były: kukurydza 1 pszenica. Uprawy 
roślin przemy~łowych, z wyjątkiem 
tytoniu, prawie nie prowadzono. Obe 
cnle rozwija się na dużą skalę upra
wa bawełny i oliwek oraz sadownic
two. 

„polskiej drogi do socjalizmu" uwa- polityką personalną, ale nie mogą mnie przeto, stanowisko towarzyszy, 
zał, że walka klasowa ulega osłabie- być obciążani inną · pracą. O doborze którzy mówili 0 stanie szkolnictwa 

Plan dwuletni przewiduje również pierwszą linię, łączącą port albański niu. Dlatego też przy obsadzaniu sta- kad,r decydować należy kolektywni·e. t · · 'd T 
nowisk nie wykazywaliśmy właści- na ereme wo1ewo ztwa. rzeba nie· 

We współczesnej albańskiej GO
SPODARCE ROLNEJ, dużą rolę od· 
grywają również rolne spółdzielnie 
produkcyjne, których jest obecnie 
około 60. 

Rozwila się również intensvwnle 
hodowla, mająca doskonałe warunki 
w związku z dużą powierzchnią pa
stwisk, zajmujących 31 proc. powierz 
chni kraju, · 

PRZEJĘCIE przez państwo ludo
we gospodarki narodowej, po

zwollło na szeroko zakrojoną reali-
7.ację planu odbudowy i rozb·1dowy 
zarówno rolnictwa, handlu, jak i prze 
mysłu. W końcu 1948 r. opracowano 
DWULETNI PI.AN gospodarczy na 
lata 1949-50, który pozwoli na prze
hi.ztałcenie Albanii z kraju rolnicze
ao w kraj rolniczo-przemysłowy. 

zwiększenie wydobycia i przeróbki Durres ze źródłami naftowymi. w· ro- wej czujności. Wychodzono z zało- Chciałem zwrócić uwagę na bar- zwłocznie zainteresować się szkołami 
bogactw naturalnych, w pierwszym ku bieżącym zalrnńczono budowę <'.ru :lenia, że dla każdego znajdzie się dzo ważny moment w polityce kadr, zawodowymi, i wpłynąć na to, ażeby 
rzędzie ropy naftowej, W05ku ziem-. glej linii, łączącej stolicę kraju Ti- miejsce. Oczywista, że ta koncepcja jakim jest wysuwanie robotników na dobór kandydatów dokonywał się 

tow. Wiesława"przyczyniła się do za k' · · 
nego, asfaltu, rud chromu i miedzi. ranę z portem Durres. ierowmcze stanowiska. Jeśli Partia d k 

~ śmiecenia aparatu państwowego. po ątem widzenia czujności klaso-
J>owstanie nowy rurociąg naftowy W odbudowie kraju dużą rolę od- realizuje tego rodzaju linię, to chodzi wej. 
oraz duża rafineria. grywa POMOc°ZWIĄZKU RADZlEC- Uświadamiając sobie, że nie doce- przede W5zystkim o to, aby na sta· 

cialiśmy polityki kadr, winniśmy so
"'1' ramach planu dwuletniego bu· KIEGO. Poważne znaczenie posiada bie równocześnie uprzytomnić, że nowiskach kierowniczych znaj:1.1wali 

Chciałem tutaj jeszcze .raz podkre
ślić sprawę inteligencji. Czujność kla 

chtje si~ nową cukrownię w oparciu również współpraca gospodarcza Al- wróg nasz doceniał ją w pełnym tego się ludzie bez reszty związani z Par-
o dostawy inwestycyjne Związku Ra- banii z krajami· demokracji ludowej, a słowa rnaczeniu. Ciekawym zjawi- tią. sowa nie ma nic wspólnego z podej-

. ł p I I i c h ł j sk· m J. t to · d · k I · k t o · rzliwością, nie możemv_ dopuśdc' do uzieckiego. W Tiranie powstaje rów- zw aszcza z o s ;:ą zec os owac ą, ie es • ze g zie o wie na s a rgamzacje nasze słabo opiekowa- -
nież przy pomocy Związku Radziec- które to kraje obok towarów lnw~- nowisko dostał się drań, wszystkie ły się 'wysuniętymi robotnikami. tego, aby ona przedzierzgnęła się w 

kiego wielki kombinat włó~ienniczy. stycyjnycł\ dostarczają jej również inne węzłowe stanowiska równi~ż by Punktem honoru Partii winno być to, podejrzliwość, ponieważ znów damy 

W dzlcllzinie KOMUNIKACJI, Lu- towarów masowego zużycia. ly obsadzone przez clrani. aby ludzie wysuwani wywiązywali argument naszym wrogom, którzy 

dowa Republika Albańska ma rów- 1 Uwolniona z niewoli imperializmu Do tej pery w wielu wypadkach się, z powierzonych im obowi;izków. czyhają tylko na nasze błędy. 

nież do zanotowania poważne sukce- włoskiego ł wpływów titowskiej Ju- obsadą personalną zajmował się je- r 1.atego też winniśmy otaczać tych Vvinniśmy dążyć do tego, aby wlą

sy. Przed wojną kraj ten nie posta- goslawii, Ludowa Republika Albai1-l clen człowiek, który siedział na robo- ludzi jak najtroskliwszą opieką. Je· · zać inteligencję z nami i pomagać 

dał ani jednego kilometra linii kole- ska szybko likwiduje wielowiekowe cie personalnej. I to jest niewłaści-l ś!i czynimy inaczej, to dajemy wro- jej w łamaniu wewnętrznych opo-
jowych._ W. roku 1948 wybudowano zaniedbania 1 zacof;tniP-. · we. Ludzi wnoi dohierać ' ki•uownicv oom a rgt:ment do ręki. rów, . 

.I 
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WAZNIEJSZE TELEFONY 
10-72 Straż Pożarna 
l5-87 Pogotowie lekarskie 

ul. Stalina 45-
10-70 Szpital Sw. Trójcy 

KIN A: 
KINO BAŁTYK 

wyświetla film produkcji radzie<:
kiej p. t. „Harry Srn!i.th odkrywa 
Amerykę". 

Kino ,,POLONIA" 
film p!'iJd. radzieckiej 
róg". 

wyświetla 
pt. „Złoty 

ADRES REDAKCJI: 
Piotrków, Al. 3·go Maja nr 4. 

Interesantów przyjmuje się co
dziennie {prócz niedziel i świąt) 
od godz. 15 do godz. 18. 

Rozdzielnia „Głosu Piotrkow
skiego", ul. Słowackiego nr 26, 
tel. 15-40. 

GLOS PIOTRKOW:SKI 

NOWY -SYSTEM -.KONTROLI W BUDOWNICTWIE Będziemy pracować lep;e; i dokładniej 

A~tgw Zrniązkowg w Piotrkowie 
pozdrawi21 MarsEałka Roluissowskiego wprowadza piotrkowski ' oddział ~PB 

W piotrkowskim oddziale Pań
stwowego Przedsiębiorstwa Bu
dowlanego, w najbliższym cza
sie wprowadzona będzie wzaje
mna kontrola jakości robót na 
budowlach. Poszczególne bryga
dy i zespoły kontrolować będą 
jakość pracy _ wykonanej przez 
inne grupy robotników, przyj
mując robotę na podstawie u
proszczonego protokółu zdaw
czo-odbiorczego. Metodę tę za
stosowano już z powodzeniem 
w Warszawie, w najbliższym 
czasie wprowadzona ona zosta
nie w całym budownictwie uspo 
łecznionym. 

Kontrola jakości wykonywa 

nych robót w budownictwie, za
inicjowana została przez radziec 
kiego malarza budowlanego Wa 
syla Skitiewa z Kujbyszewa. 

System ten - jak nas informu
je ob. Iwanow, ' wicedyrektor 
piotrkowskiego oddziału PPB, 
polega na wprowadzeniu ciągłe
go łańcucha wzajemnej kontroli 
we wszystkich ogniwach, poczy 
nając od robót wykonywanych 
przy przygotowywaniu materia 
łu budowlanego, aż do zakończe 
nia budowy. 
Robotę murarzy, którzy wznc 

szą frindamenty, przyjmują ro
botnicy zatrudnieni przy zakła
daniu izolacji, od tych przyjmu
ją robotę murarze, stawiający 

mur piwniczny. W dalszym cią 
gu betoniarz przyjmuje i kon
troluje jakość roboty swojego 
kolegi zbrojarza, tynkarz - mu 
rarza, malarz - tynkarza i tak 
dalej po przez wazystkich aż do 
szklarza włącznie. 

N owoczesny ten system za
pewnia należytą kontrolę jako
ści, podczas gdy dotychczas 
praktykowany odbiór technicz
ny robót, dokonywany przez od 
powiednie komisje zazwyczaj 
po zakończeniu budowy - w 
praktyce utrudniał szczegółową 
kontrolę jakości. 

Jednocześnie kontrola jakoś
ciowa w budownictwie przyczy 

ni się do dalszego rozwoju wła
ściwie rozumianego współzawo
dnictwa i zapobiegnie wypad
koi:n nienależytego pojmowania 
tego ruchu w oderwaniu od wy 
mogów jakościowych i oszczęd
nościowych. Obecnie jakość 
uwzględniana będzie w znacz
nym stopniu przy obliczaniu wy 
ników współzawodnictwa oraz 
przy przyznawaniu tytułu przo
downika pracy, względnie przo
dującego zespołu. W czasie 
wzmożonej walki o jakość na 
wszystkich odcinkach naszego 
życia - nowy system kontroli 
w budownictwie stanowi poważ 
ne osiągnięcia. (S) 

W Powiatowej Ęadzie Związ- I torstwo, wzmóc oszczędność i dy 
kow Zawodowych v.r Piotrkowic s~y_p~inę pracy, b)_'ć niezm?~dowa 
odbyła się uroczystość zakończe- nynu w utrwalanm Jednosc1 pol
nia kursu aktywu związkowego skiej klasy robotniczej". 
(mężów zaufania · i radców zalda- Pismo podpisali 
dowych). Kurs ten obejmował 34 wykładowcy i kursanci . 
godziny wykładowe i miał na c~-
lu podniesienie wyników w pia- .I • 
cy związkowej. Na zakończenie \V piąfek-pOSi811Z8Dl8 
uroczystości absolwenci kursu po 
stanowili wysłać depeszę do Mar
szałka Konstantego Rokossowskie 
go, w której między innymi piszą: 

„Przyrzekamy, że obowiązki 
nasze wykonywać będziemy jesz
cze lepiej, sumienniej i dokład
niej. Przyrzekamy podnieść wy
dajność naszej pracy, rozszerzyć 
współzawodnictwo i racjonaliza-

Wojewódzkiej 
Rady Narodowej 

W piątek, dnia 2 grudnia rb. o 
godzinie 11-ej, odbędzie się w du
żej sali konferencyjnej Urzędu Wo 
jewódzkiego w Lodzi, Ogrodo
wa 15-41-e plenarne posiedzenie 
Wojewódzkiej Rady Narodowej. 

Moszczenickie PZP B 
Piocządek dnia przewiduje mię

dzy innymi: referat na temat sy
tuacji politycznej i zadań Rad Na 
rodowych oraz zjednoczenia ruchu 
ludowegio.' Ponadto na pOtliedzeniu 
omówiona zostanie akcja walki z 
analfabetyzmem w terenie woje
wództwa łódzkiego. 

dobrze dysponują funduszami akcji socjalnei 
Akcja socjalna w fabrykach 

przemysłu włókhmniczego była 
cstatn: o tematem ostrej krytyki. 
Pomimo, że do końca roku pozostał 
zaledw:e mies!ąc w poszczegól
nych zakładach włókienniczych 
znajdują się zr.aczne sumy pieru:ę
dzy przeznaczonych na akcję so
cjalną, a nie wykorzystanych' do
tychczas. 

Znajdujące s· ę w Moszczenicy 
Państwowe Zakłady Przemysłu 

Bawełnianego wykorzystały już 
jednak prawie całkowic"e przezr...a 
czone na akcję socjalną fundusze, 

za co należy się pochwała. 
Tegoroczna akcja koloni objęła 

106 dzieci, na które wydatkowano 
798 tys. zł. a więc całą prełimfno
waną na ten cel sumę. Także w od 
nie.'>ieniu do półkolonii, na których 
przebywało 86 dziec[, wykorzysta-

Warszawę, Poznań. Gdyr._ię, Kra
ków, W_eliczkę i Oświęcim. Na 
rok przyszły projektuje się urzą
dzenie innych wycieczek, k tóre bę 
dą posiadały jeszcze bardz'.ei ma-
sowy cha;rakter. (S.). 

no całkow:c ·e wszystkie pieniądze. w.·ado~tlios'c: 
przeznaczone na ten cel. Istniejąca •I'.• a 
przy zakładzie stacja Op:eki r.ad , 
Matką i Dzieckiem u<lz:eliła po_. JAK PRACUJE PSS ,,ZGODA" 
mocy i opiiek.i 369 drieciom i 40 • W BEŁCHATOWIE 
kobietom ciężarnym, na co zuży
to 6,18is tys. zł, planowano 0 620 „Zgoda" bełchatowFka ma po-

Picsiedzenia 
bów radnych 
gcż samego 
o godz. 9-~ej. 

poszczególnych klu
rozpoczną się te
dnia, punktualnie 

,(es) 

Bełchatowa 

Radioodbiorniki na ratg 
tys. zł. więcej. Gdy jednak weź- dobnie jak „Praca" w Piotrko
m:emy pod uwagę, iż do końca ro wie, bogate tradycje, związane 
ku pozostał jeszcze cały mies' ąc to z rozwojem ruchu spółdzielcze
widać, że i na ten cel przeznacza- go w Polsce. Przeżyła trudności, 
ne pieniądze zostaną należycie wy z jakimi walczyć musiał ten 
korzystar.e. ruch w okresie przedwojennym, 

rzoną w gmachu Zarządu Miej
skiego - stołówkę, której nie 
powstydziłoby się miasto więk
sze od Bełchatowa. Lokal sto
łówki jest obszerny, urządzony 
bardzo estetycznie, a obiady, 
których dziennie wydaje się o
koło 100, smaczne i tanie. 

N owa partia »Talizmanów« i »Pionierów« w sklepi& Centra li Przemysłu Elektrotechnicznego Dobrze prz.ebiega także akcja przetrzymała grabieżczą polity
udzielanfa bezzwrotnyr,:h zapomóg kę okupanta i obecnie wkroczy_ 
pracownikom moszczenickich P. d · 

W okresie wzmożonego J>OPYtU I i pra.ktyc.z:ne radioodbiorniki są. samochodów i motoc~rkli. z. P. B. w bieżącym reku skorzy- ła na drogę praw ziwego roz-
na wsz~lkiego rodzaju artykuły r?wni.eż czterolampowe. lecz po Jedr.ocześnie ze wzr<istem po. stało z nich 172 osoby. Dotych- wojq. 

W 1950 roku przewiduje się 

otworzenie dalszych 4 sklepów 
w tej liczbie 1 sklepu chemicz-. 
nego z artykułami farbiarskimi 

• E: 
l gumowymi . • 

ełekt.t-o.~hniCZJne protrkow.ski s1a.daJą dwa zakresy. prtu Z\vi~kszają si~ i obroty czasowe wykorzystanie funduszów PSS „Zgoda" wzięła na siebie 
sklep detaliczny Centra.li Handlo ~V na,j1bli.Uszym. c~aslie na.dej_ skle.pu. Fa.chowy personel służy na tym odc:nku wyraża s:ę 90 pro w pełni zaopatrzenie robotnicze 

'
"e.i' Pt·zem ... ·.slu Elek'--~tecJl.nicz dz. ie. do .nas~eg-o rrua.sta.

11 

znacz- za wsze ceimą. radą. i p-omo-cą centami. Cyfry te ws~azują wy- go Bełchatowa. Ma w chwili o-
·• . J - lilv loś. St któ przy 0nabrwaniu 1J1awet drobiaz_ raźn:e r~a troskę i zrożumienie ze hecnej 8 sklepów spożywczych, 

nego otrzymał nową partię ra.. UJe]s.z,a .1 c " ernow ; - re gów, Każdy a.pa.rat można na strony referenta socjalnego. 1 tekstylny, 1 gospodarstwa do 

PZPB W BEŁCHATOWIE 
SZKOLĄ PER~ONEL 

diOO'dibiorników. Nadeszły wy_ otrz~-uJemy ~ r~·~ach <>ds.z.ko mie.isću wypróbować. Mówiąc o akcji socjalnej wsipo- mowego, 1 y;ódc.zanv, 3 .. piekar-. 
·i. .,, •• . k 'I ·. ,"' 1 ,_, P'o dowan z radz1eck1eJ strefy ok.u W tl.ługie ' zjmowe. wieczory mnieć · trzeba o wyc:eezkach kra- k 

1
'1 kó 

J>TOluowane] JR OMCI po s11.1e „ I • • N' . . S od . • . i „ J·oznawczych, urządzanych dla ro- skie, 1 sięgarmę, $ rzany · ł"' 

PZPB w Beł~hatowie zorga
n~z.owały odprawy 'szkoleniowe 

czyściarek, mając ; .na uwa<lze 
ppdniesienie j,akości tkanin. Od
bywają się również stałe odpra 
wy tkaczy i robotników wszy
stkich faz produkcji. Rada Zakła 
do wa i kierowni ctw'o postawiły 

niiery", trzyzakresow~, !=.Z:te_rolam ~acyJn~J. iemiec.. ~ ·z1ewa:na przyjemnie nam llędz1e z.as ąsc botn1"1ków z Moszczenicy. W WY- 3 masarnie. Próc? tego prowa 
Jest t~kze pewna ilosć polskich przy' radoio, w jasno oświetl-Onym - 1 P<>We oszczędne a:paraty. któ. h t d . ' ~ " l k pokoju. - cieczkach tych w br. mięło udział dzi 3 własne piekarnie, war- · 

re ze względu na .s\voją. niską. super ':ei'() yin „ .. ga · u su~- (S) 235 osób, przyczym zwiedzono sztat masarski i niedawno otwo 

cenę cieSżą się wielkim P<>'V<>- wych 1 estetyczme wygląda.1ę.- _ ---•--~-------r-------------------------------

~~~~{er" ,\~~~u~;u~~Y ~~~~~ c~~1:-a:~::~;i:at:a~ówki. to na p· 0.i: nad 90 proc m1·enala ·w 
daży t't.taln~j 27 tys. z.ł.. przy tym odciill!ku sytuacja przedsta- · 
sprzecLa:ty g-otówk<Ywej 25 ty.się- w~a się zupełnie pomyśl1nfo. W • ' 
cy zł. P'o.fawiłv się także w .spr.oo miejscowym skleipie C. H. P. E. d t • I „ d k• 

„ 

sobie za zdrnie przejście w ro
ku 1950 na system czwórkowy 
oraz podniesienie jakości ;lro

dukcji. 

claży bai•dzo dobre i niedrogie moźina o()'trzymać żarówild wsz·el objęto ubezpieczeniem w wojewó z wie o z 1m 
czech-Osłowaickie ,,Talizmany" -po kiej mocy i w dowolnej il-0śici. •• Ub . ń i d dł nioW"· cały świ·a.t pracy i rolników .• 

' I · · d Powszechny Zakia.d ezp1ecze nom czno.gospo arczego posze po „ 
15 tys. ~· Te baTdzo selektywne Są ta.kże na sk ndzie 7,a;rówki 0 Wzajemnych, jako sytuacja. ubezpie- linil całkowitego zabezpieczenia mie. udostępniając nisko skalkulowanynu 

W ' Sobakowie 
otwarto świetlicę i przedszkole 

Zarzą,d Powiatowy piotrkow
skiego oddziału TPD postanowił 
dla uczczenia zjednoczenia stron 
nictw ludowych uruchomić we 
wsi Sobaków pod Gorzkowicami 
własną świetlicę szkolną i przed
szkole, 

Obie te placówki urządzone zo
stały w resztówce w majątku So 
baków, w dawnym budynku 
dworskim, który został odpowied 
ni.'J na ten cel WYremontowany. 

Niezależnie 'od, pomieszczeń na 
świetlicę i przedszkole, w nowo
wyremontowanym budynku zna
lazło się miejsce na urządzenie 
stołówki i kuchni. Tak w przed-

szkolu jak i w świetlicach dzied 
znajdować się będą pod trosldi
wą opieką wykwalifikowanych 
wychowawczyń. Dziatwa otrzymy 
wać tu będzie również pożywie
nie. Przewiduje się. że do przed
szkola uczęszczać będzie kilka
dziesiąt dzieci z Sobakowa i oko
licznych wiosek. 

Zarówno w ptzedszkolu jak 
i ·w świetlicy zainstalowano d·.va 
głośniki z, piotrkowskiego Radio
węzła. 

Uroczyste . ot~arcie świetlicy 
odbyło się w dzień zjednoczenia 
ruchu ludowego, przy udiiale 
licznie .Przybyłej ludności tej 
okoHcy. 

czeniowa o charakterze praWDo-publi nia pracownika. i chłopa - mało, w opłatami możliwość korzystania. z 
cznym, istnieje od 1803 rokU. głębokiej trosce o człowieka. otoczył tych ubezpieczeń w sensie powszech- ZA MAŁO WOZÓW PKS 

Na. przestrzeni blisko 150 lat .ist- ochroną ubezpieczeniową. również ŻY- nym. NA TRASIE 
nienia Zakladu zmieniały się systemy cie Judzkie, jak i byt materialny ro- Ubezpieczeniem objęte ~ą. nierucho . O BE'~ ÓW 

dzin, pozostałych po śmierci żywicie- mollci wiejskie, zbiory i narzędzia PIOTRK W -- < :uCHAT i formy rządzenia w Polsce. . 
li. rolnicze, ruchomości domowe, zwierzę- . r ' 

Nie można się zatem dziwić, że nie Aby te reformy przeprnwadzić Rząd ta użytkowe, trzoda · chlewna - co , Trasa P10trkow . ......,. Bełchatow 
zawsze· działalllość PZUW pokrywała. Polski Ludowej musiał -zlikwidować ogółem D.!L terenie całego wojewódz-1 jest obok trasy Piotrków - Su 
się z potrzebami miast i wsi, z po. istniejące przed wojną prywatne za- t"'.'a. .łódzkiego stanowi 90 procent lejów najrt:chlh'.'S:Zą trasą w po
trzebami robotników i chłopów, a kłady • ubezpieczeniowe w Polsce, o. mienia. wsi. · · p d · ednak gdy do 
tym samym niejednokrotnie również parte w lwiej c.tęści (ponad 90 proc.) W bieżącym roku wprowadzo,n~ zo- Wiec~e. o czas J ' . cf 
zatracał się społeczny charakter tej na ka.i>itałach zagranicznych, żemją. stały ubezpieczenia osobowe, które już Sulejowa odchodzą. , s<:1mocho Y 
działalności. Ta.k działo się do wrze. cych na. wyzyskU ubezi>ieczeniowym, w pierwszym roku - objęły 50 pro- Zarządu Miejskieg0 w Sulejo
śnia. 1939 rokU - nie leżało bowiem z pominięciem intereaów społeczno.go- cent ludno§ei wiejskiej naszego woje- wie prawie co gÓdzinę - na Beł 
w interesie rzlłdów sanacyjnych dbać spadarczych. kraju. . wództw&, d i k b . chatów PKS przeznaczył tylko 
o podniesienie rozwoju gospodarczego Wykonanie zadań, wypływaj~cych z :Posunięcia. na o c n u u ezp1ecze- , k , . t l · ł 
wai, dbać o zabezpieczenie majłtku przeprowadzonych ustawowo · reform nłowym Rz~du, realizowane przez 6 wozow, tme są s a e przepe -
i życia świata pracy. ubezpieczeniowych powierzono 'Wyłl}CZ PZPW, dając więc już konkretne re- nione. 
Wśród doniosłych reform w Polsce ni„ PZUW. zultaty. Również źle pomyślana , jest 

Ludowej reform, które pchnęły Pol- Mając na uwadze, -że ubezpieczenfa Analiza. danych statyŚtycznych z 
skę na drogi postępu i rozwoju nie są wskaźnikiem rozwoju i - poziom11 okresu przedwojennego ze stanem O- komunikacja Pabianic z Bełcha 
zabrakło również reformy ube~piecze życia gospodarczego, jego procesów becnym wykazuje wyraźny wzrost u- Łowem. Nie ma rannego autobu 
niowej, która W!)rowadziła całkowity dynamicznych, zachodzących w orga. IJezpieczeń w Polsce po rokU 1944, co 
przewrót w dotychczasowych syste· ni.tmie gospodarczym kraju _ zadania. wskazuje ńa postęp gospodarczy kra- su, którym dojeżdżać mogliby 
mach i formach ubezpieczenia. Rząd zlecone przez Rz"d do :wykonania. Po ju. Jest to. również wynikiem wyeli- licznie pracujący. iw bełchatow-
Polski Ludowej zakłada.ją.c, że świ:i.t wszechnemu Zakładowi Ubezpieczeń minowania wpływu kapitalistów za- k. h PZPB b t . b. 
pracy jest promotorem rozwoju eko. Wzajemnych są. zad:url.ąini pierwszo. granicznych na życie społeczno.gospo s ic to O mcy pa Ia-

rz~nej wagi - zadaniami w ska.li dfrczo. · P, E. niccy. 

Zlot młodzieży ZMP-owskiej w. Piotrkowie 
państwowej. , 

Dla zrealizowania powierzonych so 
bie zadań PZUW przystąpił do ro11:s2e 
rzenia istniejących już p"rzed woją u
bezpieczeti;' a mianowicie: przyn_us11 
ogniowego na. ruchomości rolne i ru~ 
chom9ści domowe na. wsi oraz wpro
wadzenie działów nowych jak ubez
pieczenia zwierząt użytkowych, odpo
wiedzialności cywilllej i nieszczf!śll
wych wypadków gradowych na odcin 
ku wiejskim, na miejskim zaś ubez
pieczenie mchomo.ści. , 1domowych od 
ognia, kradzieży z włamaniem i ra-

Realizacja planu fi 1ansowego 
Wysłano pozdrowienia do Prezydium Koneresu Ziednoczeniowego Stronnictw ~udowych 

W przeddzień Kongresu Zjedno
czonego Stronnictwa Ludowego 
odbył się w p ;otrkowie Zlot Mło
dzieży ZMP-owskiej. Uroczystość 
odbyłil się w sal; im. Kiliński€go. 
Umieszczony r.ad sceną czerwony 
nap:s „Niech żyje Zjednoczone 
Stronn:ctwo Ludowe" - świad
czył, że zlot młodzieży odbył się 
dla uczczenia zj~·dnoczenia ruchu 
ludowego, 

W wypełnionej po brzegi sall 
zebrana młodzież z m ' ast i wsi wy 
<>łuchała referatu II sekretarza 
M'.ejskiego Kom".tetu PZPR tow. 
Sob .echatra. który szeroko omówił 
zr.aczenie zjednoczen:a ruchu lu
dowego. W dalszej części przedsta 
wic:el Stronnictwa Ludowego ob. 
Trzebuchowski w serdecznvch sło 

wach powitał zebraną młodzież, a 
następn:e omówił szereg ważn"ej
szych momentów historii ruchu lu 
dowego w Polsce. 

Zebrana młodzież postanowiła 
wysłać pozdrowienia do prezydium 
Kongresu Zjedr.oczen:owego Stron 
nictw Ludowych w Warszawi'.e. -
W deipeszy tej czytamy między in
nymi, „że młodzież ZMP-owska 
zgromadzona na Zlocie w Piotrko I 
wie z radośo: ą wita Zjednoczone 
Stro·r.inictwo Ludowe, a ze swej 
strony postara się dol<>żyć wszel
kich wys:łków, aby przyspieszyć 
budowę socjalizmu w naszym kra
ju". 

Po części oficjalnej odbyła sdę 
część artystyczna, w której pro
dukowały sie ZMP-owskie zespoły 

artystyczne z poszczególnych 
miast i wsi województwa łódzkie
go.Na szczególne wyróżnieni:e za
sługuje występ chóru rewelersów 
L:ceu.m im. Bolesława Chrobrego 
w Piotrkowie, oraz występ zespołu 
świetl:cowego Samopomocy Chłop 
skiej z Radomska. 

bunkU. ' 
PZU'W otoczył opieki! ubezpiecze-

„ .. „ ...• „ •• „.„ ..•• „ ..... „„.„„ •• „ ..•.. „ ............. „.„.„.„.„ .. „ ..... „ .......... 
Tylko do 5 grudnia br. przyjmujemy prenumeratę na. cm

sopisma radzieckie na cały rok 1950. 

Po 5 grudnia przyjmuje się prenumeratę z terminem wy
syłki od l~ 3. 1950 r. 

Prenumeratę przyjmują: Klub Międzynarodowe.i Prasy 
i l\siążki, Warszawa, ul. Bagatela 14, PKO 1-8270, Oddziały 
Klubu we Wrocławiu, l\.atowicach, Łodzi, wszystkie Delegatury 
i (}.ddziały "łSW „Prasa" oraz Księgarnie „Książki i Wiedzy", 

• ....... „„.„ .................. „„ .• „ .. „„ ........ „ .. „„.„„ .....••• „ ..... „ .......... „. 

• 
Państwowego Funduszu Ziemi 

Tegoroczne spłaty należności na 
rz;ecz Państwowego Funduszu Zie
mi, cd chłopów, którzy otrzymali 
ziemię z reformy rolnej od diżie1·
żawców niektórych ob{ekt4)v r ol
nych oraz od dłużników. spfacają
cych należności za ziemię z dawnej 
reformy rolnej, zaplanowano na su 
mę 4.554 mil. zł. 
Dzięki oby-watelskiemu stosun

kowi chłopów do swych rwbowią. 
zań na rzecz Państwowego Fundu
szu Ziemi do dnia 1 listopada chło , 

~zVTAJCIE 
~ rozpowszechniaicie 

pi wpłacili ogółem 5.041 mil. zło
tych, przekraczając w t en sposób 
planowane wpływy o 487 milionóy; 
złotych. Sumy' !>a:ń<1twowego Fun. 
duszu Ziemi pr1Zezn~ćzone są nu 
odbudowę i dalszy ,rożwój rolnic
twa. -
Największe wpłaty zanotowano 

w ostatnim okresie. W październi
ku br. sn~aty na rze~z P FZ wynio
sły 1.500 mil. zł. czyli około 30 
procent całej zebranej dotychczas 
sumy. 

J . , 

„ Gł.OS'' 



?:ltr. 5 

l 
Co pisała prasa łódzka 30 listopada 1929 r. J akim jest wychowanie fizyczne ~·iają we wszystki~h państwach 

i sport w Związku Radzieckim, burźuatYjnych, lecz tam kultura 
a jakim jest w państwach burżuazyj- mięsa wyraźnie szkodzi kulturze 

SAMOBOJSTWO 
BEZROBOTNEGO 

W parku Żródliska powiesił się 
ma pasku od spodni 47-letni August 
Jensz, zamieszk.ały przy ulicy Za
kątnej '17. Jensz od dłuższego cza
su starał się na próżno o jak'-!kol
wiek pracę. Wyprzedawszy wszyst
lkie swoje dr-:ibne ruchomości 
J ensz pozostał bez środków do ży
c :a. 
„STRZEŻCIE SIĘ LOWELASI" 
,.Kurier Łódzki" zamieszcza wia

domość o 'Procesie w sprawie wąt
ipliwego ojcostwa. Na procesie, po 

raz pierwszy w historii medycy
ny ('?) profesor Hirszfeld dokona ta
daniu grupy krwi celem dowiedze
nia ojcostwa. - „Strzeżcie się lowe
lasi". 

nych? mj)zgu. Tam sport dąiy do jasne-
Na pytanie to znajdziemy łatwo go celu: ogłupienia czlo\\ ieka. Sly-

od.powiedź, jeśli śledzić będziemy nie chać tam coraz glośniej „dość ro-
tylko wydat'zenia na boiskach, ah zumu, stłumić inyśl". · 
p1·~~de w.;zystkim, g~y z uwagą śle-1 Aby stłumić myśl u€.pić czujność 
d~~c •k?,ęd_z1c-.11y co~z1enną prasę ra- i poc~u&ie kl'zywd ~połecznych ma~ 
cz1t:v ą l. ~n~lo~aską. . p1·acuJącyeh, trzeba było masom dac 

yv ot.hozm!l:111U od ~por~u bur~ua-1 widowiska i to widowiska takie, a. by 

kZYJne~o -:-: ~1~ze '!Sowi~cki ,Spo~·~ -:-- oddziaływały na najniższe instynkty 
W dniu wczorajszym doszło do .ultu.ra ~rn~ czna ! spo1t " Zw ~ązki: tłumu i utrzymywały go w stanie na 

d0monstracH przed gmachem Urzę- Radz1eck1m są ogolno~arodo~ą 1 pan l pół dzikim J'ak hid" kolonialne. Nie 
du Pośrednictwa Pr:icy w Lublin;e. stwowa ·prawą \'azn'·m odi 1e1 ' J • _ ·. s. •. .' ', J sr ' .n tlziwmy 13ię wię::, że szpalty dzienni· 

DE'.\'.IONSTRACJE 
BEZROBOTNYCH 

W LUBLINIE 

Do zgromadzonych 1przemawiali po- \\ ~.chov; am~ soc~al!stycznego }nas J?l a ków an~·iehkich i amerykańskich aż 
słowie komunistyczni. których agen cu,Jący.ch, .i;rodkiem wzm?cmema ich· 1.01·ą się od sensacJ·i · sportowych 
ci ,p~rcyjni próbowali zaatakować zdrowia i przygotowania do pracy · . • . . ' 
killrnkrotnie. i obron" socJ'alist:vczneJ· oJ'czyzny gclyz _wlasme ,ze s.portu uc.zymono na-

. ·' . · ' · rzęcl:1.1e odw1·ocen1a "wagi mas pra-.„„.„. __ „ ..... „ ..... „-.. ~ ---„•••• CO GRAJĄ W KINACH Orgamzac.1e sportowe w ZSRR, ma- . . . ". „ . •• 11ai-· „Manolescu - dżentelmen wła- jace założenia istotnie demokrat~·cz- CUJących od pioblem<>w socJaln~ch. 
mywacz"'. - „Włudca Sahary". _ ~~. biorą aktywny udział w życiu Oto kilka v.:ycinków tyc_h se~:>acJi 
„Statek komediantów". _ „śpiewa- społec11no-politycznym i go3podar- 11p:irto~'ych p1si;~ ~a::hodnio-E. .J'opeJ-
jący błazen". cz~'m pań;lwa, pomagają w wycho.vy- sk1ch l ameryk~nsk1ch: . 

.ADftlA (dla rnlodz:eży J - Stalina Ł waniu płomjcnnych patriotów l'ad;:iec Gazeta francuska „L'Equipe" ~ 10 
„Dzieci kapitana Granta" - godz. kiE.i ojczyzny, aktywnych bndowni- grudnia 1!!48 r. donosiła z :oachwy-
1G, 18, 20 ~~~ c;r,ych komunizmu, społeczeństwa tern, że mecz piłkarski między zcspo-

I:.\LTY .K (Narutowicza 20) I socjalistyczr.eg·o i nieustępliwych Iem hi~zp3ńskim a szwedzki· przy-
„W schodnie zaloty" - godz. 17, c:brońców pokoju. pominał... walkę byków. Szwajcarski 
19, 21. · Jakżeż zupełnie odmienne oblicze ,.Sport" z 2 marca 1949 r. donosi, że 

BAJKA (Franciszkań8ka 31) - „Za- posiad:t sport w państwach burżua- tylko dzięk1 policji udalo się położyć 
gubione dni" - godz. 18, 20.30 PA. ~ 1 \\'OW\' TK-U'!{ zyjn~·ch, {Io któ1·ego jeszcze wielu I kres bijatyce, jaka wybuchła pomię-

GDYNIA (Dasl!yńskiego 2) - „Pro- 1111. STEFAX A JARACZA nawet z nas o<lno~i się bezkrytycznie, dzy hokebtami amerykańskimi a 
gram aktu:dn0ści krajowych i za• Cui. Jaracza 27) z czcią niemal bałwochwalczą. Z pers ~zwedzkin1i na lodowisku podczas jed 
granicznych Nr 50" - godz. 11, 12, Dziś 0 godz. 19.15 komedia Anto- pektywy kilku lat, w ciągu któ1·ych nego z meczu „towarzyskich" i do-
1:.l, 16, 17, 18, 19, 20, 21 niego Czechowa pt. „Wiśniowy sad" zerwaliśmy, na SZCZE'ście, z „ideob- prowadzić do końca to historyczne 

E EL (dla młodzieży) Legionów 2-4 . . „ . .c;i,ą."_ sportn burżuazv. J·nego i 1n·zesta- spotkanie, podczas któ1·e'"o '"'.V bito so-
w I 

• w mscemzacJ1 i reżyserii Iwo Galla. . „ ·• 

, 

minacją rai:ową. Znane zapewne są 
wszystkim zakazy gry w golfa i te
nisa Murzynom w Ameryce, tej wy
mal'Zonej przez różnych Bęcwalskich 
„krainie wolności". Nie wszyscy za
pewne jeszcze sły:szeli', że '~ stanie 
Georgia (USA) zakazano niedawno, 
oczywiście pod naciskiem sfer bur
żuazyjnych (sic!), rozgrywania spot
kań spo1·towych białych z Murzyna-
mi. • 

Oczywiście, o tym nie pisze się ani 
słowa, ale plecie się za to wiele 
„o sporcie dla sportu" i stara się 
ubrać w pi~knc hasła to, co z grun
tu przeżarte jest gangreną i zgniliz
ną. ustroju kapitalistycznego. 

Nr :mr 

Rewia najlepszych 
gimnastyczek i gimnastyków 

w Katowicach 
W Katowicach odbyły się w nie" 

dzjc!ę gimnastyczne mistrzostwa Pol
ski. Tytuły mistrzowskie zdobyli: 

ćwiczenia wolne - Gaca Paweł 
18,80. Kółka - Lesiński 18,65. Koń 
z łękiem - Radojewski 18,05. Porę· 
C7e -· Kulig 18,15. Drążek - Kulig 
18,80. Skoki - Gaca Paweł 19,10. 

W klasyfikacji ogólnej pierwszy 
był Gaca Paweł lOB,75, drugi Rado
jewski 106, IO, trzeci· Kucjasz 104,75. 

KOBIETY 

C•.vlczenia wolne - Rakoczy 19,25. 
Równoważnia - Krudzianka l1i,30. 
Skoki - Rakoczy 19. Poręcze.,- Ra. 
koczy 19,60. 

W klasyfikacji ogólnej pierwsza 
Rakoczy 76,GS, 2) Krudzianka 73,90, 
3) Ku1zanka 71,90. 

Na zdjęciu ćwiczenie na porę<;zach. 

„ yspa s rnrbow" godz. 16, 18, 20 w11i~my pracę na tym <>dcinku na bie wiele zębów i nabito wiele gu-
:MUZA (Pabianicka 173) „P3:i PAŃSTWOWY TEATR NOWY wlaściwctor~-, - wr.orującsię1 tu na bo- zów. J 

Nowak" - godz 18, 20. (Daszyńskiego 31, tel. 123-02) .:a.tyd~ doświadcz~niarh Związkt1 R~: Niedawno mediolańska gazeta „De- ~ • • • 
POLONIA (Piotrkow~ka 67) - „1\1'1 Punktualni~ o godz. 19.15 „Bryga- dz1eck1e1ro - ~:e tl'U.clno nam. clz1s menica del Corriere" _ pisze 1,So- e~zcze 0 m;urn1e•u __ 

czenie jest złotem'' - godz. 17, da szlifierza Karlrnna". Przedstawie- dostrzec cale. 1deolog1cz11E'. u?o~two wiecki Sport" _ opublikował.i cen- łJ 
] o, ~1 nie dla Związkó . Zawodowych. sportl~ w p~mfWllCh kapitalistycz- I nik ( ! ) na włoskich piłkarzy. z Fran nasze,· kadry pięśc. sk· . , 

PRZED'\'IOśNIE (Żeromskiego 76) PAŃSTWOWY nych i cele, Jakim on ~lu'.'y· .Ce'.e te cji idą w świat specjalne informacje tar teJ 
„Gdzieś w Europie!' - godz. 16, TEATR POWSZECHNY zden~a,'.rnwał do~~ona'.e w1elk1 P.1sap; 0 cenach rynkowych na piłkarzy. Dwudniowy Turniej Kadry Re.\ PZB poza. sukcesem finansowym (b<> 
18.30, 20.30 ( 1 11 L. t d ?l t 1 1• 0 "G) rosr.1~k1 l\f. Gork11 w Jerłn:vm z hstow · · · t h d -1 ) 

ROBOTNIK (Kilińskiego 187) u. 15 opa a• • e . a _„ do swyrh pr:r.yja~iół ~port~wców: Porlobnych kwiatków moglibyśm:; prezentacyJnej w Łodzi i Po. 1 o o c o z1 o clał turniej jasny po 
„śpiewak nieznany" - godz. 16.30, Codziennie o godz. 19.15 „Rozbit- „K ul turę fliię!\ni gorliwie unra· pnytoczyć o wiele więcej, ale te eh)·· znaniu jest już zakończony. Czy tur glą.d na poziom naszej czołówki. Od-

ki", komedia w 4-ch aktach Jó4~fa •· k , · I padną trudności przy 'Ustanawian111 
18.30, 20.30 BI' .. 

1 
• , 11111111111111111110111111111111111111111111111111111111111111111111111 ba też wystarczą, aby prze ·onac s1~, niej spełnił pokładane w nim nadzil'- . . · 

ROl\1A (Rzgowska 84) - „Maskara- iz:ns.ne~o, z ur.ziałem A. Dynuzy. Z- że sport w krajach burżuaz~·jnycl1 . . : osemk1 reprezentacyjnej n-a. najbliższe 
da" - godz. 16, 18, 20. P. Relewicz-Ziembi1'i.-!dcj, W 'Va!te- Woźniak. iem jest daleki od tych zadań, jakie po- Je? Jak wypadła strona orgamzacyJ- spotkania międzypaństwowe. 

REKORD (Rzgowska 2) _ „As wy- ra. '\V. Ziembif1skiego i innych. stawił przed nim Zwi"}zek RacH<>cki na? (naturalnie w Łodzi). Jakie na- Osobna uwaga. należy si~. sędzieńm rin 
wiadu" _ dla młodzieży godz. lG Kasa czynna od 10 do 14 i od 16. przegrałem zasłużenie i kra.ie demokracji ludowej, i sluży uki można wyciągnąć z ·niego na przy gowemu ob. Nowakowskiemu. Publicz_ 
„Symfc:1ia Pastoralna" gorh. TEATR .. OSA" -- Przegrałe.m z Woźniaki€m %a- wyłącznie interesom ró?.uych mena· ~złość? ności łódzkiej można zarzucić pelVlllJ! 
18, 20. (Traugutta 1) slużenie - otq pierwsze słowa, jaki- żerów, prasy brukowej i róinym . . , . stronniczość, że ma swych, ulubień~6w 

STYLOWY (Kilińskiego 123) - „Po- „Wzywa wa!' T1jmyr" - kome1fr1 mi pn.ywitał nas pn przyjeidzie z Po „królom" węgla, ropy naftowej, czy TurmeJ Kad Y ReprezentacyJnej był i td. ale na. boksie zna. sit na. pewD<>. 
tępieńcy" - godz. Hi, 18, 20 muzyczna K. Isajewa i A. Galicz;\. znani,1 popula1 ny bokser łódzkiego żelaza. generalną. próbą. mloclych sił w walce Dlatego przy tak poważnych impre. 

$WIT (Bałucki Rynek 2) - „Za wie- Początek o godz. 10.30. „Zwiazkowca·Zrywu" Stasiak. „Sportowcy" anglosascy toruj~. 30• ze starymi rutyniarzami. Młodzież o. zach trzeba wybierać najlepszych Sf-
ja" - godz. 18, 20.30 „LUTNIA" - v\'oźniak jest bie drogę do hegell'lonii w spo1·cie za- sią.IP?-ęła duży sukces (Woźniak, De. dziów, a. ob. Nowakowski( jest to o-

TJ<~CZA (Pioti.:.kowska 108) - „!\fil- Dziś i codziennie o godz. 19 15 -- pierwszorzędnym chodnio-em·c.pejskim nie tylko pię- bi~z, Grzelak), ale trzon kadry repre- pinNia.aszoyg1nólnzad)anm1·eimał lsmwporjee. za.„zPłezndnzid"1·. 
cząca baryk2da" - godz. 17, 19, 21 p 'k •r 1 " k 3 1 zawodnikiem i po ściami, klór~•mi chętnie posługują ""' 

TATRY (Sienkiewicza 40) - „Spot- ·~k~~~~Ill~.z Zel~~~a~ ' operet ·a w -C.l Antkiewiczu , był się przy każdej okazji, ale i dyskry- zentacyjnej mmi w dalszym ciągu la. egzamin i zawody tego tYJIU 'w z.o 
kanie" - godz. 16, 18, 20 clryha n.i jlepszym opierać się na zawo<4nikach starszy>eh, dzi będą. miały zawsze powodŹęnie. 

'WISŁA (Daszyńskiego 1) - „M\l- TEATR LALEI\ „PINOKIO" TPD w Poznaniu. <XlOOOoOeCJOOOOux><>lOOO>. którzy jak dotąd nie pozwalają. się 
czenie jest złotem" - godz. 16.:.lv, Codziennie - oprócz poniedział- W Pe.znaniu, jak W ) b • 
18.30, 20.30 ków - „Wilk, koza i koźlęta" Gra- nam mówi Stasi<1k, , .a Oe . ze raDJe zdetronizovrnć. Pozycje; Kolczyńskie· 

WŁóKNIARZ (Pr,>chnika 16) -„A:i bowskiego. bardzo ch;b'rze za- łódzkich łuczników go, Szymury, Grzywocza, Antkiewi. G l. O I 

Ilaba i 40 rozhC:.jników" - g)]3. SAL,\ OGNl5'KA" prezentował - się cza, Chychły wydają si~ w dalszym 
16.30, 18.30, 20.30 G d 1n 1 ~· 'o' l' '• · ... l " t t, młody bok5er z \V dniu -4 grudnia rb. o ~bdz . , cia.gu niezachwiane. Szn•, J'der, P•l1'ń-

Orran Ł6dzkleco Komitetu I Wole· 
wódzl>lero Komitetu Polskiej ZJe· 

dnoczoneJ Partii lilol>otnlcuj 
'Wol ''Oś"' (N~ „ ·k I·' 16) I o z. "· a " 1mp1ac a ar ys O\Y K r ś l ~ n ~ 

W
·" 

1 
'd'' . ~P 11° 1t ?.ws -iego d ,--; widowiskowych. " isza ci~Ja a. 9-ej "W pierwszym terminie, a o gpdz. ski, Cebulak, Panke, Kargicr czy Rut Red ac u Je: „ sc 10 me za o y - go z. .->, Pierws>.ą walkę 9.30 w drugim terminie w sali PowiJ.-

18, 20 ŁóDZKI TEATR ŻYDOWSKI miał z Anlkiewi- towej Rady Związków Zawodowych kowski są, w dalszym ciągu tylko u. 
ZACHĘTA (Zgierska 26) - „Wil. (Jaracza 2) czem. Walczył, bar STASIAK Jw Zgierzu, ul. 17 Stycznia Nr 17' od- talentowanymi, młodymi zawodnikami 

KOLEGIU!'tt REDAKCYJNE. 
Te Ie~ o n 7: 

czP doły" - godz. 16, 18.30, ·u, Do 2 grndnia teatr nieczynny. dzo dobrze i mógł· b(.dzie się ·walne zebranie Łódz'i.iego i wiele jeszcze czasu upłynie zanim 
•••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• by 'v turnjeju ;ode- Okręgowego Związku Łuczników. 

Redaktor naczelny 
Zastępca red. naczelrego 
Selcretarz odpowiedzialny 
Dział part)'jny 

21C.l4 
Jll~1.J 
219·00 
25ł•.2ó 

C I m P Z d
•O ~ grać większą rolę, . , . nadrobił braki techniczne i kondy-

0 us }1 szy y rze ra I • gdvhy nie uległ zaraz w pierwszym Porządek dzienny zebra ma: . oyjne. 

11.55 (Ł) Sygnał - chwila muzy- młodzieżowych. 18.00 ,.Z kraju i ze dnil' k~ntuzji ucha. l) Zag41jenie l powitanie gości, Organizacja turnieju w Łodzi wy
padła dobrze, pomijaj~c drob
ne mankam.enty, jak uszkodzenia. mi. 
krofonów, czy pewien nieporządek 

przy wejściach i słaba. wentylacja. sa

li. 

'lfl!Wn. 10 
Dział koregpondentOw rob· :-

nlczych I chłopskich oraz 
redak.orów C"-Utl!k iclcn- . , 

ki. 11.57 Sygnał czasu i Hejnał. 12.04 świata". 18.15 (Ł) „Zagadki muzycz- . \V. P.1Prw~z.Yin. dni~ kdntuzji uległ I 2) Odczytanie pr?tokółu z ostątnie-
DZIEr\NIK POŁUDNIOWY. 12.25 ne". 18.40 „Wszechnica Radiowa', I rownw7. kclz1anm Vi1eczorek. I go walnego zebrania. 
PR z ER W A. 13.25 (Ł) Sygnał - kurs I - Wykład z cyklu: „Nauka N1.ił~dniejs~ą . walkę w Poznaniu I 3) \\'ybór przewodniczącego wal-
chwila muzyki. 13.30 Program dnia. o Polsce i geogra[ia Polski". l!l .00 sto~~ylt Dutk1e~1cz z Panke. Publ~cz r.ego zebrania. 
13.35 Audycja szkolna dla klas X, Audvcja dla wsi. l!l.15 Koncert. 20.00 rosci w P0zna!u było bardzo duzo, ~ . · . . . 
XI. 14.00 „Ksiądz Ściegienny' · :audy DZIENNIK WIECZORNY ?O 40 Mn- cd 8 do 10 tysięcy. Zacliowanie jej I 5

4
)1 "'wyborł 1 

po.wJtamfe prtezydium. 

nych Zlt~ 
Dz; ar mutacji 221-'2ł· 
Dział miejski I sportowy m~at 

wewn. I I n •. 
Dział ekonomlc:r:n,- 2U-ll 
Dział fa'oryczny 21._11 
Dział rolny 2~1 

wewp. t · · - · '- ł h l yg oszem~ re era u przez 
c ja w roczn icę śmierci) . 14.15 (Ł) Ko zyrl:a rozrywkowa. 21.00 Koncert Cho uv o · .ez 1arzu u. Pd .. ,· · 1 WUKF 
munikaty. 14.20 (Ł) Mu 7.yl;a powa i..- p :now~k' . 21.~0 „Hb toriu Ueratu:y Przykro mi - kończy Stasiak - prz s.awioe a . · . „ • . 111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 
na. 14.55 Koncert solis tów. 13.31) polskiej". 22.00 (Ł) Wiadomości 5por że ~ie moglem o drugie miejsc:e sto- . ~) Sprawozdania KomlSJI Rew1zyJ· 

RedakCj• nocn~ 172-Jt 
Kolpertat. 

Łódt, Piotrkowska 70, tel, 2%2-12 
Administracja 25ł-ł2 
I:zi.al ogłoszeń: t.ódt. Plotrkow· Ba~ń dla świe tlic dziecięcych. 13.50 tO'-"' e. 22.05 (Ł) .. Ciekawostka muzycz czvc wolki z Kargierem. Uważam, że nE\i. 

Pogadanka sportowa. 16.00 DZIEN- na". 22.13 '.Ł) Program lokalny na pcwin'liśmy walczyć każdy z każ· 7) Ud'l'.iele.nie absolutorium ustGpu 
l\'1K POPOŁUDNIOWY. 16.20 (L) jutro. 22.15 Koncert rozrywkowy. dym - wówczas dopiero rno7.na by jącP-mu Zarządowi. · 
Aktualności łódzk ie. 16.21i (Ł) „Try- Transmisja z BRNA II. 23.00 OSTA- było mówić o ,prawdziwej kłasyl!ka- 8) 'Vybór nowego Zarz<ldu P. z. 
buna rad iosłuchacza". 16.35 .'.Ł) Mu- TNIE WIADOMOŚCI. 23.10 Pro- c ji. I.uczn. 
zyka ludowa. 16.50 (Ł) Omów. po- Nil 7.ilkońcT.enie warto doda,\ że 
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Sakra-Czuncla, daj nam jasny dzień, 
Jasny dzie1\ i chłodną pogodę 
Deszcz w nocy, nieuciążliwą drogę 

Sakra-Czunda, Mata-Lałła! 
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Usłyszane od matkr słowa powtarzała Lela jako przyśpiewki 
do swojej pieśni , nie rozumiejąc ich znaczenia. 

Zapraszano je również do domów sah:bów. Tam były dobrze 
l~armione, ale na matkę patrzono jak na kuglarkę lub czarowni
ce;. Wieczorami, urządzając przyjęcia w domu, zapraszano gości, 
aby pokazać im bram '.nkę. recytującą zaklęcia. U pewnej mem
sr.hib. żony bogatego Anglika mieszkały daść długo. Lela nauczyła 
s .c: już dobrze rozumieć j ęzyk cudzoziemcd'W, ale potem dalszy po
byt stał się dla matki nie do znjesienia i odeszły od sah'.bów. 

Matka nigdy ni e chodziła do dalszych osiedli na zachód od 
Dżodpuru, nawet do urodzajnych „czerwonych z iem", gdzie była 
Jej rodz,inna w !oska, gdzie m i eszka.li jej rodzice. 

Nig dy Lela ni e widziała swego dziada ani krewnych. O ojcu 
również praw ie nic n ic wiedziała. Kiedyś, oardzo dawno, gdy była 
je~zcze małym dzieck iem, ojciec bawił się z nią. Ze smutkiem 
wspominała jego wysoką czapkę z koziego futra i b'.la.łą, góralską 
kosZ'l.llę, haftowaną czerwoną i b ' ałą nitką. Ojca zabrano do woj
.ska, na służbę do Anglików-sahibów. Od talIIltego czasu minęło 
więcej , niż dziesięć lat. • , 

Radża ich kraju, Radżputany, chroniąc swoje księstwo. d"7a 
razy do roku akunvwal sie s;ihibom chlebem, złotem i ludźmi. Męża. 

Batmy i wielu innych zabrano · tego roku· daleko, na południowo
wschód,. za 'wielką rzekę Ganges, gdzie nie bywał ni'kt z. tutej-
szych ludzi. -

- Ni~ czekaj ~a powrót tego, kto poszedł ~o sah.i'Qów ·na 
służbę - mów~Ji wieśniacy. . 

Nadszedł rok, kiedy królowa brytyjska wszcząwszy spór z .,Per
sją o miasto Herat, zażądała od radży podwójnej ·ilości -ziarna. 
Rr.dża rozesłał po wsiach swocih ramindarów i śpichlerze chłopskie 
opustoszały. Zabrakło ryż.u do nowych zasiewów, w kraju rozpo-
czął się głód. . 

Nie wzywano więcej Batmy-Sewani do ·wieśniaczych domów. 
Kwdy Batma z Lelą p!'2echodziły .obok cłiat, kobiety, stojące na 
pogu odwracały głowy. wieśn:aczki nie miały chleba dla wła1>nych 
cizieci. Battna postanowiła szukać nowych okolic, których nie po-
~;ęgły jeszcze długie ręce sahibów. -

Tułając się, Lela z matką · zaszły pewnego ra2u, dal<eko na za
c~1ód, dalej. niż zwykle. Matka była smutna. ·miejsca te coś jej 
;:nypominały. Zatrzymały się na noc w afgańskiej karczmie. Gos
podarz. młody, Ąfgańczyk, z jas'krawą; farbowaną brodą,' otj.pro
w::dził je do żeńskiej połowy domu. JeFcze za dnia? kiedy s.iedzia
ły na drodze, Lela zauważyła w obejściu s·ędziwego s.taru.sLk,a w . wy
S1)kiej cza?ce Jaki fa. Starz~ prieszedł obok nich, popatrz~T~ . i za
''·'r,óc:ł. B iałe rany wyżarły jego twarz, czoło, nasadę nosa .. nawet 
powieki i ocwdoły, ale oczy były całe i patrzyły bystro. Ledwo 
matka ujrzała fakira. zbl ad.ła i naciągn·ęł'a na ca~ą twarz chustkę. 
Ale starzec poznał już Bahnę-Sewani , córkę swego brata. Siadł 
pod śc~ainą karczmy. skrzyżował nogi i nie ruszając s: ę, patrzył 
na ni ą. N ie ruszała się i o:rn, jakby skamieniała. Kie:dy~ ściemn:ło 
s :i; i wszyscy rozeszli się na nocleg, starzec wstał i wolno zbliżył 
:.1r: do nich. ' · , . ' 

- Znalczłem cię, Batxno-Sewani - powiedziiał. 

~at.ka schyl iła się jakby oczekując uderz;nia. 
- Ukryłaś przed nami swoją córkę.! Myślałąś. że .. ni)\.t nie ®w:ie 

się o tobie i twoim mężu?.„ Ty, ·braminka, zostałaś ż'o.ną gu-dżura,' 
pastucha, chłopa z niskiej kasty, piłaś .i iadłaś z nim. zapomnia,v
szy ó swoim oo<:hodzeniu„. 
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-, Odejdź - wyszeptała Batma. Lela poczuła jak ręka ·~tki 
• sl.;:i.brue w jej ręku. - Twoja córka· jest niskiego pochodzenia· !':nie . 
ukryjesz tego przed ludźmi! .Jest' czandała! ' 

.Fakir wyrwał gdzieś z za pasa, z łachmanów, długą mie<lzia
r.ą pałecz~ę, z~końcZ'Oną trzema, ostrymi zębami i rurkę z farbą. 

. Uc1ekaJmy - krzyknęła Lela, nle rozumiejąc jeszcze. co 
,~<'~Ir. chce zi;ob:~· Ale starzec siłą przyciągnął ją do siebie i bole
.swe._· ud~rzył troJzębem w czoło, rozcinając głęboko skórę 1między 
trw:iam1, nad nos·em .. 

- Ci;andała!.„ Córka braminki i gudżura1 Czandała! ----: wrza-
snął. _ 

·~Puść! 

· ' Lela z całych sił wparła się w pierś starca 
<lalek~~ od sieb!~. 

odepchnęł~· go 

. D~p:ero teraz oprzytomniała matka. Chwyciła· Lelę za · r.ękę . 
1 ~ybteg;a z nią za bramę karczmy. 

· O_d tego dnia nie prosiły o nocleg w zajazdach. Rana na czole 
I eli, k t~rej fak!r nie zdążył przysypać, trującą, czarną farbą. od 
c.zego miało się wypalić piętno kasty, zagoiła się szybko. Został tyl
ko ledwo dostrzegalny biały znak między brwiami, nad nosem po-
d,1bny do małej gw'. 'łzdki. ' 

Szły na północ. dalej i dalej od Dżodpuru, jakby matka e't.lcia- . 
la opuś~ić ~e okol:ce na zawsze. Wkrótce znikły stepy, droga stała 
~·E: kam:en1sta. osied~~ . rzadkie. Szły dalej i dalej na pćtłnoc, jakby 
r.c>prawdę chciały dOJSC do krańca ziemi. Od w ielu dni zawisły ·nad 
hcryzontem poszarp«ne. b ;a!e nieruchome chmury. 

- To są góry - powi edzi ała matka do Leli. - Himalaje 
foieżyste góry n a krańcu ziemi. ..- ' 

Gdy podeszły bliżej. okazało si ę, że stoki gór były czarne 
i szare. a ścieżki w:ły się na zielonych zboczach. Wysoko nad za
ł,1mani•c 1mi drngi. rosły sosqy. 

Le~a n igdy przedtem n ie widziała takłch drzew, o gęstych, 
;;ielonych igłach, zam :ast li ści i owoców. 

- Północ - rzekła matb . .....:_ Koniec świata. 
z;anocowały wysol<a w górach. 
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